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DZIAŁ  WYCHOWANIA PRZEDSZKOLNEGO
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                                                     mgr Grażyna Bara

nauczycielka Przedszkola  P.M.nr 4 im. "Misia Uszatka" w Pabianicach

WIECZÓR WRÓŻB ANDRZEJKOWYCH.
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     W nowym stuleciu, w epoce komputerów, gdzie dzieci często tracą czas  i nasiąkają negatywnymi wpływami telewizji przy "pseudobajkach", które zazwyczaj nie pouczają o ogólnoludzkich wartościach moralnych, lecz zaśmiecają pamięć dziecka wymyślnymi nazwami "Pokemonów" czy innych stworów, warto byłoby spędzić wspólnie chwile przy kultywowaniu starych tradycji ludowych.

   Mają one za sobą wędrówkę po całym globie. Niektóre przetrwały stulecia,choć zmieniały się magiczne formuły. Jedno pozostało takie samo - częstotliwość z jaką ludzie po nie sięgają.

   Starożytni odczytywali przyszłość z pojawiających się na niebie zjawisk, lotu ptaka, szumu liści. Wierzyli, że w taki sposób bogowie dają człowiekowi znaki. Z czasem magicznych praktyk było coraz więcej. Wiele z nich przetrwało do dziś, np. : przekazywana z pokolenia na pokolenie tradycja ludowa wieczoru wróżb w przedostatni dzień listopada w wigilię św. Andrzeja. Wtedy to wszystkie panny chcą się dowiedzieć o swoim przyszłym losie, chłopcy natomiast mogą poznać swoją przyszłość w tzw. Katarzynki. Aby jednak nie rozbijać naszego klasowego towarzystwa, postanowiłam połączyć te dwa wieczory wróżb w jeden tzw. andrzejkowy, umożliwiając dzieciom wspólną zabawę z ich rodzicami.

   W myśl idei przedszkola otwartego, bo takim jesteśmy, należy preferować innowacyjne metody i formy pracy także w zakresie współdziałania z rodzicami, aby i oni poczuli się współgospodarzami i mogli w wielu sprawach nas wspierać. Z praktyki wiemy, jak pożądane jest, aby dwa ogniwa procesu wychowawczego działały wspólnie i się uzupełniały, dając szansę na uformowanie dobrego, mądrego i wrażliwego człowieka. Cieszę się, że na moje zaproszenie na wieczór wróżb andrzejkowych przybyło tak wielu rodziców, babć czy wujków, a przecież nie musieli.

Moim zamierzonym celem owego spotkania było zachęcenie osób bliskich dzieciom do wspólnej zabawy, bliższe poznanie siebie i metod pracy w grupie. Ponieważ nasza grupa nosi nazwę "Duszków leśnych", zagaiłam na wstępie, by wywołać odpowiednią tajemniczą atmosferę, iż jestem dobrą wróżką i przybyłam z tajemniczego lasu "Duszków leśnych”, aby w ciekawy sposób spędzić dzisiejszy wieczór.

   Nasza grupa prowadzona jest metodą pedagogiki M.Montessori,rozpoczęliśmy więc od ćwiczenia ciszy (znanej dzieciom metody pracy, natomiast dorośli mieli możliwość jej poznania).

   Ponieważ znanych wróżb andrzejkowych jest bardzo dużo,  przedstawię własną propozycję scenariusza spotkania z rodzicami.

1. Powitanie w kręgu

2. "Ćwiczenie ciszy"- zad.: wsypać łyżeczkę herbaty do szklanki i włożyć rurkę oznaczoną inicjałami (osoba dorosła pomaga zapisać 

    dziecku młodszemu)

3. Dzieci wykonują " Taniec w zaczarowanym gaju" z kolorowymi wstęgami bibuły a dorośli zaparzają herbatę w bezpiecznym miejscu.

4.Wróżka częstuje ciasteczkami "ZOO", po czym odczytuje przepowiednie indiańskie - Co oznacza wybrany totem zwierzęcia ciasteczkowego? np.:

    ptak -będziesz samodzielny i energiczny - stąd mnóstwo stresów kończących się bólami głowy,


    jeleń- jesteś szybki i czarujący. Uważaj , bo spotkana miłość, która Cię oczaruje - może cię rozczarować.


    wąż - twoja ruchliwość i gotowość do współpracy zaskoczy otoczenie niezwykłą pomysłowością.


    sowa - twoja mądrość przyciągnie do ciebie  wielu przyjaciół , uważaj jednak, by w ich towarzystwie nie stracić dobrej figury,


    wielbłąd -rok pełen spokoju i realizacji marzeń. Mikołaj obdaruje Cię mnóstwem prezentów...

                     itd.....

5. Zabawa z " numerologią Twojego dziecka"

   Jeśli dowiesz się, pod jaką liczbą urodziło się Twoje dziecko, łatwiej Ci będzie   je wychować i zaplanować jego przyszłość . Aby poznać tę liczbę,    należy zsumować wszystkie cyfry, aby pozostała tylko jedna.

   Po dobraniu się w grupki "numerkowe" dorośli odczytują.

 6. "Szklana kula powie Ci kim będziesz?"-po wylosowaniu karteczki tworzą się grupki zadaniowe: 

-chemicy - ostrożnie przelewają wosk przez dziurkę od klucza i odczytują wróżbę z cienia rzuconego na ścianę ( np. but -przed tobą wielka podróż)

-projektanci mody - ubierają czarownicę, która wyczytuje przyszłe losy  z kuli, z kart, z ręki lub imię  przyszłego partnera z serca itp.

-czarodzieje -robią "duszki antykatarowe" z chusteczek i wymyślają zaklęcia np: apsik ,apsik i katar znikł.( twórcze myślenie)

-aktorzy-wykonują sylwety strachów ,czarownic i przedstawiają wymyśloną bajkę w tetrzyku cieni.

-psychologowie-rozważają różne testy przygotowane przez prowadzącą np. "Sposób, w jaki zasypiasz, powie, jaka jesteś?"

'Gdzie chciałbyś mieszkać?"( ilustracje z podpisami na odwrocie - opis psychologiczny postaci).
Po wykonaniu zadań wszyscy spotkali się w kręgu, by po wypiciu herbatki- odczytać wróżbę z fusów, obejrzeć "teatrzyk cieni" , podzielić się wrażeniami i potraktować wszystko z przymrużeniem oka.

Zabawa była bardzo udana, dzieci długo wspominały ten nietypowy dzień w roku i często pytały kiedy znów Pani przebierze się i będzie wróżką?

Rodzice poznali nowe sposoby na wspólne spędzenie czasu z dziećmi i bardziej zbliżyli się do siebie, zaprzyjaźnili się z kolegami swoich dzieci, natomiast ja mogłam zaobserwować wzajemne kontakty dzieci z rodzicami, co w przypadku tradycyjnych zebrań z rodzicami jest niemożliwe- umożliwiają to tylko wspólne warsztaty i tego typu zabawy.
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mgr Marzena Jagielińska

mgr Dorota Szewczyk-Patura

POLSKIE TRADYCJE ŚWIĄT BOŻEGO NARODZENIA

W naszym polskim kalendarzu są daty szczególnie uświęcone przekazywaną z pokolenia na pokolenie tradycją. Do jednych z najważniejszych,  a na pewno najpiękniejszych dni w roku należą  święta Bożego Narodzenia. Przypomnijmy sobie bogactwo kultywowanych tradycji, które mają niezwykle uroczysty i rodzinny charakter.

Kiedy choinka leśna dama,

Włoży już swoje stroje,

A w kuchni ciasto piecze mama,

Aż pachnie na pokoje.

Wszystkich ogarnia podniecenie,

Nas i sąsiadów z bloku.

Szkoda, że Boże Narodzenie

Jest tylko raz do roku.

    W czasie świąt Bożego Narodzenia w każdym domu, bogatym i ubogim, musi znaleźć się przystrojone zielone drzewko. Choinka wnosi do domu nastrój spokoju, szczęścia i radości. W odległych czasach wierzono, że bogowie żyjący w przyrodzie mają swoje siedliska - domy w drzewach, dlatego właśnie otaczano je szczególnym kultem. Polskim pierwowzorem choinki bożonarodzeniowej były świerkowe bądź jodłowe gałązki, które zatykano za obrazy, przybijano do ścian domów i budynków gospodarskich jako symbol trwającego życia. Inną, bardziej wyszukaną formą dekoracji świątecznej była tzw. podłaźniczka , którą nazywano również sadem , rajskim lub bożym drzewkiem i wieszano u sufitu czubkiem do dołu.  Podłaźniczki ozdabiano jabłkami, złoconymi orzechami, wycinankami z kolorowego papieru i słomy.  Podłaźniczkom przypisywano  znaczenie magiczne, miały one zapewnić domownikom pomyślność, wnosić do domu spokój, chronić przed złymi duchami, natomiast orzechy i jabłka na nich zawieszone miały przynosić zdrowie i zapewnić urodzaj.

Nowożytne dzieje bożonarodzeniowej choinki sięgają XVI wieku. Wszyscy badacze są zgodni, że pojawiła się ona w Niemczech. W Polsce nie od razu została życzliwie przyjęta. Minęło wiele lat, zanim powszechnie zaakceptowano ją najpierw w domach magnackich i szlacheckich, potem mieszczańskich. W okresie międzywojennym wiejska podłaźniczka została zupełnie wyparta na rzecz bożonarodzeniowego drzewka, które ubieramy do dziś, zmieniając nieco jego ozdoby w zależności od aktualnej mody . Choinka jest chrześcijańskim symbolem drzewa rajskiego. Przez swoją żywotność i zieleń zachowaną nawet w zimie stała się symbolem Chrystusa jako „drzewa życia”, a przez przyozdabianie  jej świecami lub lampkami elektrycznymi, symbolizuje Chrystusa -  „światłość świata”.

                                    A pod choinką dobry Święty

Co ma brodzisko mleczne,

Podarki składa i prezenty

Dla dzieci tych co grzeczne.

Dzieci radują się szalenie

Wśród pisków i podskoków.

Szkoda, że Boże Narodzenie

Jest tylko raz do roku.

Prawdziwy święty Mikołaj był biskupem  Miry w Azji Mniejszej, żył tam podobno przed ponad tysiąc sześciuset laty. Na Wschodzie w IX i X wieku nazywano go „cudotwórcą”. W 1266 roku w „Złotej legendzie” Jakub de Voragine pisał, że dawno temu żył ubogi szlachcic, który miał trzy córki. Ojciec pragnął, aby dobrze wyszły za mąż, lecz nie miał pieniędzy na posag. Zdesperowany postanowił go zebrać robiąc z córek ladacznice. Święty Mikołaj domyślił się tego, przez trzy noce wrzucał przez okno  domu kupca mieszki wypełnione złotem. W ten sposób uchronił cnotę dziewcząt i honor ojca.  Kilkaset lat później tę legendę przetłumaczył na język polski Leopold Staff. Święty Mikołaj stał się patronem panien na wydaniu, żeglarzy, piekarzy, podróżników, a nawet drobnych złodziejaszków. 
   W 1822 roku Moore wydał książkę o świętym Mikołaju, którą przyozdobił mnóstwem ilustracji. Przedstawił on w niej świętego Mikołaja – zaróżowionego od mrozu, uśmiechniętego, o mlecznej brodzie, krzaczastych brwiach i siwych wąsach. Taki właśnie Mikołaj, ubrany w strój biskupi, z workiem prezentów na plecach pojawił się wkrótce w wielu krajach świata.

Śnieg za oknami leży wszędzie,

Wielki puszysty orzeł,

W domu się robi jak w kolędzie,

Że lepiej być nie może.

Z daleka słychać dzwonków brzmienie,

Płynące z głębi mroku.

Szkoda, że Boże Narodzenie

Jest tylko raz do roku.

Wigilia - wieczór niepowtarzalny, dlatego też powinien być obchodzony z całym ceremoniałem. Do wieczerzy wigilijnej stół nakrywamy białym obrusem, pod który kładziemy sianko symbolizujące narodziny Jezusa w stajence.  Paląca się świeca i wolne miejsce przy stole były kiedyś symbolem więzi  łączącej nas ze światem zmarłych. Puste miejsce i nakrycie na stole zostawiano także dla spóźnionego bądź nieoczekiwanego gościa lub kogoś,  kto jest daleko poza domem rodzinnym. Wolne miejsce przy stole oznacza również gotowość na przyjęcie nowonarodzonego Jezusa. Wigilia to także kolędy, które jednoczą i wzruszają wszystkich przy wigilijnym stole. Wszystkie kolędy i pastorałki naprawdę trudno policzyć. Oprócz starych kolęd, biorących rodowód z tradycji ludowych, wciąż powstają nowe. Prawie wszystkie popularne polskie kolędy są anonimowe, dotyczy to zarówno muzyki jak i tekstu. Do najbardziej znanych autorów polskich kolęd należą : Franciszek Karpiński – „Bóg się rodzi”, T. Lenartowicz – „Mizerna, cicha stajenka licha”, ks. J. Twardowski – „Kolęda płynie z wysokości”. Dużą popularnością cieszą się również kolędy z muzyką Zbigniewa Preisnera, a szczególnie „Kolęda na koniec wieku”. Nie ma chyba wśród polskich wykonawców muzyki klasycznej, rozrywkowej czy rockowej wokalisty, który nie pokusiłby się o własne interpretacje tych niezwykłych utworów, jakimi są kolędy.  

I kiedy w końcu mama prosi

Do stołu bo nakryte,

To jakby anioł się unosił

Nad nami pod sufitem.

Za gardło chwyta nas wzruszenie

I łezkę mamy w oku.

Szkoda, że Boże Narodzenie

Jest tylko raz do roku.

Na początku wieczerzy wigilijnej odmawiano krótką modlitwę, a następnie łamano się opłatkiem. W Polsce przypisywano zwyczajowi dzielenia się  opłatkiem ogromne znaczenie, gdyż przypominał on gest łamania chleba podczas Ostatniej Wieczerzy. Opłatek  wigilijny miał za zadanie jednoczyć w życzliwości wszystkich ludzi.

Wierzono, że ten kto w wigilię przełamie się opłatkiem, przez cały rok będzie mógł się dzielić chlebem. Życzono sobie jeszcze, aby wszyscy w zdrowiu doczekali następnej wieczerzy wigilijnej. Po modlitwie i opłatku przystępowano do spożywania wieczerzy. O ile liczba gości powinna być parzysta, to ilość dań koniecznie nieparzysta. Wigilijny jadłospis nie był jednakowy w całej Polsce, w poszczególnych regionach kraju różnił się od siebie, wszystkie dania były natomiast postne, a wykorzystywano do nich dary pól, lasów i wód, takie jak: miód, pszenica i ziarna innych zbóż, grzyby, kapusta, mak, groch, suszone owoce, orzechy i różnego rodzaju ryby.

W okolicy świąt Bożego Narodzenia ludzie na całym świecie wysyłają do swoich bliskich kartki świąteczne z życzeniami. Dzieje kartki z życzeniami liczą sobie 5oo lat. Zwyczaj wymieniania kartek świątecznych z pozdrowieniami sięga XV wieku, kiedy to zaczęto zostawiać przyjaciołom wizytówki z życzeniami w dzień Nowego Roku. Były to wtedy niewielkie drzeworyty, na których widniały napisy zawierające dobre życzenia na nadchodzący rok. Często widniał na nich wizerunek Dzieciątka Jezus.  W XX wieku popularność kart świątecznych ciągle wzrastała – dziś na całym świecie wysyła się ich miliardy. Są różne – śmieszne, wzruszające, sentymentalne i kiczowate. Te najnowocześniejsze zadziwiają pomysłowością. Bez względu na język w którym są pisane ich podstawowe przesłanie pozostaje wciąż takie samo –  WESOŁYCH ŚWIĄT I SZCZĘŚLIWEGO NOWEGO RORU ! – czego życzą również autorki artykułu.

„Wesołych świąt !”

                                    Wesołych świąt !

Bez zmartwień,

Z barszczem, z grzybami,

Z karpiem,

Z gościem co niesie szczęście !

Czeka nań przecież miejsce.

                                                    Wesołych świąt!

A w święta,

Niech się snuje kolęda.

I gałązki świerkowe

Niech Wam pachną na zdrowie !

Wesołych świąt!

A z gwiazdką

Pod świeczek łuną jasną,

Życzcie sobie najwięcej

Zwykłego ludzkiego szczęścia. 

Bibliografia:

NIEDZIELA –  nr 27, ROK III, Częstochowa 1997,

BOŻE NARODZENIE, Wydawca „AGRO-L”, Warszawa, R. Miranowska-Wieczorek,

POLSKIE TRADYCJE ŚWIĄTECZNE – Ewa Ferenc 

Wykorzystano również wiersz Włodzimierza Mielzackiego pt. „Wesołych świąt !” oraz wiersz Ludwika Jerzego Kerna pt. „Szkoda”.

[image: image4.jpg]



                                                           mgr Małgorzata Komorowska

nauczycielka Państwowego Przedszkola nr 5 w Pabianicach

EKOLOGICZNA CHOINKA

    Zbliżają się Święta Bożego Narodzenia, najbardziej rodzinne ze wszystkich świąt. Przywiązani do tradycji podejmujemy liczne zadania mające na celu osiągnięcie niepowtarzalnej rodzinnej atmosfery. Nasze myśli i działania skupiają się na tym, żeby zadowolić bliskich, dogodzić im, zaspokoić ich pragnienia, marzenia, zapewnić wszystkim tym, których kochamy, najbardziej uroczyste i niepowtarzalne chwile. Porządkujemy dom, znosimy zakupy, planujemy różnorakie dania na wieczerzę wigilijną, zdobimy pomieszczenia. Zawieszamy bombki, łańcuchy i pająki, girlandy, a niektórzy stawiają w kącie pokoju snopy żyta lub pszenicy. Nie wyobrażamy sobie Świąt Bożego Narodzenia bez pięknie ustrojonej choinki, rozjarzonej kolorowymi światełkami, przystrojonej różnorakimi ozdobami. Najlepiej, aby drzewko było żywe, pachnące lasem i żywicą, a nie plastikowe, nawet jeśli spryskane jest leśnym zapachem w aerozolu. Oczywiście koniecznie chcemy, aby nasze drzewko było najpiękniejsze, zielone, gęste, zdrowe. Nasze chciejstwo powoduje działania, które przyczyniają się do spustoszenia lasów. Poza tym, że ścinane są same drzewa, to nadto, poprzez ich usunięcie z danego obszaru, niszczone jest życie istniejące w ich towarzystwie, czyli zabijane są modyfikatory tego ekosystemu. Krótko  mówiąc, pośrednio przyczyniamy się do niszczenia środowiska, w którym sami żyjemy.

Możemy jednak uratować przed wyginięciem te prawdziwe drzewka i wszystkie żyjące opodal stworzenia i rośliny, jeśli zastąpimy je innymi, całkowicie nadającymi się do tego celu, naturalnymi dekoracjami. Oto kilka możliwych do zrealizowania propozycji. Będą one równie pięknie zdobiły pomieszczenie, w którym ustawiamy wigilijny stół, stworzą oczekiwany, uroczysty nastrój, a ponadto dadzą nam komfort psychiczny i świadomość, że właśnie w czasie, kiedy obchodzimy Narodzenie Pańskie, nie staliśmy się przyczynkiem do zakończenia jakiegoś życia. 

Na „choinkowym” rynku pojawiają się coraz to nowsze, tanie małe „choinki” – drzewka w doniczkach. Mogą one stać przez cały rok w mieszkaniu, na balkonie lub w ogrodzie. W okresie Świąt Bożego Narodzenia – ozdobione świecidełkami – zastępują tradycyjną choinkę, przez resztę roku zaś, tak, jak inne rośliny, dekorują mieszkanie, balkon czy ogród. Z iglaków w doniczce polecam cyprysik Lawsona, a tu jest do wyboru wiele odmian: Alumii, Ellwoodii, Ellwoodii Gold, cyprysik groszkowy: Boulevard, Squarrosa, Intermedia. Szczególnie pięknie prezentuje się cyprysik Ellwoodii o regularnym pokroju i niebieskim zabarwieniu. Proponuję również różne gatunki sosny np. rozłogowa, pinia; cis kolumnowy – ciekawy krzew o pięknych, ciemnozielonych igłach i zwartym pokroju; jodła jednobarwna, z szaroniebieskimi igłami; jodła koreańska – wyjątkowo cenne drzewko, wcześnie obrosłe w szyszki, które wyglądają nadzwyczaj efektownie, szczególnie w towarzystwie wigilijnego stołu. Z drzewek w doniczce polecam również świerk biały „Conica” z soczystozielonymi igłami i zgrabnym, stożkowym pokroju. Wszystkie te odmiany mają dość dużą odporność na wysoką temperaturę, panującą zimą w naszych mieszkaniach, ponadto nie są zwykle atakowane przez szkodniki ani porażane przez choroby. Jednak trzeba znaleźć możliwie najchłodniejsze i najjaśniejsze miejsce w domu. Do pokoju przenosimy choinkę tuz przed świętami, żeby jak najkrócej była narażona na niekorzystne dla niej warunki, wysoka temperaturę i suche powietrze.

   Choinkę trzeba często podlewać i spryskiwać lub zwiększać wilgotność powietrza innymi sposobami, a pokój często wietrzyć. Zabiegi nie kończą się na troskliwej pielęgnacji. Choinkę w doniczce inaczej ubiera się i rozbiera. Trzeba uważać, aby nie złamać żadnej gałązki. Po świętach nie wolno wystawiać choinki na mróz, lecz znów zapewnić jej chłodne i jasne miejsce. Dopiero po ustąpieniu silnych mrozów można ją wystawić na balkon lub do ogrodu. Można ją również wkopać do ziemi. Zostawiona na balkonie, właściwie pielęgnowana (podlewana, nawożona, np. Fructusem), może być wykorzystana na następne Boże Narodzenie. Takie drzewka kupujemy jedynie w szkółkach lub w sklepach ogrodniczych.

   Jeżeli nie zdecydujemy się na choinkę w doniczce, pomyślmy o innych ozdobach.

Można z kilku gałązek sosny, świerka lub jodły zrobić zieloną kompozycję, można również pięknie ozdobić dom roślinami doniczkowymi, takimi jak: Poinsecja (Euphorbia Pulcherrima) zwana też gwiazdą betlejemską lub wilczomleczem pięknym, jest rośliną, której ozdobą są nie kwiaty (żółte, niepozorne), lecz czerwone, różowe lub białe przylistki; wilczomlecz kolczasty lśniący (Euphorbia Keysii, lub Milii), nazywany „koroną cierniową”. Wilczomlecze są długowieczne i wyjątkowo odporne na suche powietrze i brak wody; kwitną cały rok. Zygokaktus (Zygocactus truncatus) nazywany również grudnikiem, a ostatnio sprowadzany z Holandii jako szlubergera, w grudniu wydaje różowe, czerwone lub białe kwiaty. Jest to nie wymagający i długowieczny kaktus o spłaszczonych łodygach podzielonych na człony. Zachęcam do samodzielnego przygotowywania ozdób choinkowych w gronie rodzinnym wspólnie z dziećmi. Pięknie wyglądają świeże, wykonane z bibuły lub papieru kolorowego i słomy łańcuchy, pająki i koszyczki z kwiatami. Takie wspólne wymyślanie i robienie zabawek na choinkę wspaniale pomaga w tworzeniu świątecznej atmosfery, a te najprostsze, wykonane samodzielnie są najpiękniejsze i wywołują radość w sercach domowników...



DZIAŁ NAUCZANIA ZINTEGROWANEGO
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                                                                    mgr Marzenna Majchrzak

ZAPRASZAM  DO  SNEP

         SNEP to skrót Stowarzyszenia Nauczycieli Edukacji Początkowej. Istnieje ono od 1999 roku i zrzesza w swych szeregach nauczycieli kształcenia zintegrowanego i nauczycieli przedszkoli z całego kraju. Wszyscy ci, którzy chcą podzielić się swym doświadczeniem w pracy z dziećmi, są mile widziani. 

   Siedzibą stowarzyszenia są Katowice, redakcja jego biuletynu „Nauczyciel z Klasą” znajduje się w Poznaniu, a prezes – Anna Sowińska – jest z  Łodzi. Całej działalności stowarzyszenia przyświeca idea nowatorstwa pedagogicznego zapoczątkowana w Polsce przez Wiesławę Śliwerską i  Bogdana Śliwerskiego. 

               Zjazdy członków SNEP-u odbywają się dwa razy do roku: we wrześniu (lub październiku) w Katowicach, i w kwietniu - w różnych miastach Polski. 

   Ostatni, VII Zjazd SNEP odbył  się w Katowicach  5 października 2002 roku. Uczestnicy mogli wziąć udział w sesjach warsztatowo – dyskusyjnych z tymi, którzy są pionierami w nowatorstwie pedagogicznym w naszym kraju.               Zainteresowanie na wszystkich zjazdach przechodzi oczekiwania organizatorów, ale z Pabianic jeżdżą na nie tylko pojedyncze osoby.

                W naszym mieście, zarówno w przedszkolach, jak i w szkołach podstawowych, jest bardzo wielu nauczycieli innowatorów, którzy mają wiele do zaproponowania i mogliby zaznaczyć ślad swej działalności w SNEP-ie. Myślę, że tworząc w Pabianicach koło Stowarzyszenia Nauczycieli Edukacji Początkowej wywarliby oni pozytywny wpływ na działalność tej organizacji. Zrzeszając się, nauczyciele  mogliby lepiej współpracować, a  ich przedsięwzięcia i pomysły miałyby większe szanse na realizację, rozpropagowanie i uznanie. Biorąc pod uwagę powyższe spostrzeżenia, zachęcam wszystkich zainteresowanych nauczycieli pabianickich przedszkoli i klas I-III szkół podstawowych do przystąpienia do SNEP-u. 

           Jeśli chcesz zostać członkiem SNEP wystarczy wpłacić 35 zł na konto:

SNEP

40-743 Katowice, ul. Studencka 18

Bank Śląski S.A. o/Katowice

10501214 – 2222953297

   Na odwrocie dowodu wpłaty dla właściciela rachunku należy dopisać formułkę następującej treści: Przystępuję do Stowarzyszenia Nauczycieli Edukacji Początkowej oraz dodać swoje imię i nazwisko, adres i podpis.

     Jeśli jesteś już członkiem SNEP i chcesz współtworzyć jego pabianickie koło  – skontaktuj się z autorką powyższego tekstu (tel. 215-94-88).

DZIAŁ - ŚCIEŻKI MIĘDZYPRZEDMIOTOWE 

ŚCIEŻKA REGIONALNA
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                                                         mgr Elżbieta Ratyńska

PROGRAM REGIONALNY W SZKOLE.

Wstęp.

      Moja  wieloletnia  praca  w  szkole  owocowała w  różnego  rodzaju przedsięwzięcia o charakterze regionalnym. Były to konkursy, liczne wystawy, teraz natomiast chciałam zaprezentować program autorski, dotyczący tematyki regionalizmu, dostosowany do warunków pracy w gimnazjum w Ksawerowie. Edukacja regionalna  jako  ścieżka międzyprzedmiotowa została,  obok innych przedmiotów szkolnych, wpisana do realizacji w III etapie kształcenia ogólnego. W naszej szkole będzie realizowana przez wszystkich  nauczycieli uczących  w  gimnazjum.  Jednak  najważniejszą rolę  przy  realizacji  celów, zadań i  treści  tej  ścieżki  spełniać  będą:  historia,  geografia,  wychowanie o społeczeństwie, sztuka, język polski, godziny wychowawcze, biologia. Edukacja regionalna realizowana będzie od września 2002 do maja 2003 roku. Planowanie tej ścieżki międzyprzedmiotowej następować będzie na godzinie wychowawczej  poprzez ustalenie z uczniami  celów, zadań i treści edukacji. W trakcie  realizacji  ścieżki  uczniowie będą  uczestniczyć w  wycieczkach i spotkaniach  związanych z  treściami  ścieżki.  Zakończenie  przewidziane jest na koniec maja 2003 r. W tym terminie nastąpi podsumowanie działań związanych z regionalizmem w różnych formach. Zostanie zorganizowana wystawa informatorów-albumów  o Pabianicach i okolicach.

Szczegółowe cele kształcenia.

1. Położenie i zróżnicowanie środowiska geograficznego regionu.

2. Pogłębianie wiedzy o historii regionu (w kulturach przedchrześcijańskich, średniowiecza, chrześcijańskiej, nowożytnej i poszczególnych epok).

3. Ukazanie historii regionu w powiązaniu z tradycjami własnej rodziny.

4. Ukazanie wyrażeń gwarowych.

5. Wskazanie głównych zabytków architektury w regionie.

6. Wskazanie najwybitniejszych przedstawicieli regionu.    

Treści.

(w oparciu o Podstawę programową kształcenia ogólnego – uszczegółowione).

1. Położenie i zróżnicowanie przestrzenne elementów środowiska geograficznego regionu.
· położenie i zróżnicowanie środowiska geograficznego regionu w granicach Polski i Europy.

· osobliwości krajobrazowe regionu (przyrodnicza specyfika regionu). 

· fauna i flora regionu (najpiękniejsze obiekty przyrodnicze oraz ich znaczenie).

· miejsca objęte ochroną przyrody.

2. Rola regionu i jego związki z innymi regionami.
· granice regionu i regiony sąsiednie.

· struktura gospodarcza regionu.

· powiązania lokalne z innymi regionami Polski.

3. Charakterystyka i pochodzenie społeczności lokalnej. 

· pochodzenie regionalne.

· ludy zasiedlające region w przeszłości.

· społeczność regionu w dniu dzisiejszym.

· specyfika społeczno – demograficzna regionu ( w przeszłości i współcześnie ).

· struktura płci.

· struktura zawodowa.

· wykształcenie ludności.

4. Elementy historii regionu i jego najwybitniejsi przedstawiciele.

· postacie związane z historią  regionu.

· rodzaje wyznań.
· legendy, historia herbu.
· miejsca ważnych wydarzeń historycznych.
· źródła wiedzy o regionie.
· sposób podziału historii regionu na epoki ( okresy ) w zależności od specyfiki.

· dzieje regionu w poszczególnych epokach.

5. Język regionalny, gwary i nazewnictwo regionalne, miejscowe nazwy,

imiona i nazwiska.
· imiona typowe dla miejsca zamieszkania.

· charakterystyczne nazwiska.

· etymologia uzyskanych wyrazów i nazw.

· powiedzenia gwarowe, pieśni, porzekadła, przysłowia rozpowszechnione w regionie, anegdoty.

6. Elementy dziejów kultury regionalnej, regionalne tradycje,
obyczaje i zwyczaje, muzyka.
· stare obyczaje i tradycje obowiązujące w rodzinie .

· współczesne obyczaje i tradycje.

· utwory literackie a rzeczywistość historyczna.

· elementy wyglądu i stroju człowieka w poszczególnych epokach historycznych.

· identyfikacja narzędzi pracy, sprzęty domowe, wygląd budowli w poszczególnych epokach.

· symbole charakterystyczne dla regionu.

· komentarz plastyczny dla dziejów regionu.

· cechy i funkcje muzyki regionalnej.

· scenariusz audycji radiowej „Inspiracje twórczości regionalnej”.

· tradycyjna kultura ludowa – folklor.

· tańce narodowe i regionalne.

7. Główne zabytki przyrody i architektury w regionie.
· miejscowe rośliny i zwierzęta.

· obiekty objęte ochroną przyrody.

· placówki i instytucje zajmujące się rozpowszechnianiem i pomnażaniem kultury regionu.

· najciekawsze zabytki historyczne regionu.

· obiekty przyrodnicze oraz ich znaczenie.

8. Historia i tradycja własnej rodziny na tle historii i tradycji regionu.
· sposoby zdobywania informacji o historii rodziny.

· momenty w przeszłości swojej rodziny, na których kończy się wiedza i pamięć o przodkach.

· drzewo genealogiczne rodziny ( podanie dat urodzin i śmierci, podawanie zawodów, zajęć członków rodziny ).

· wydarzenia z dziejów regionu, narodu mających wpływ na  pozycję społeczną rodziny.

Osiągnięcia uczniów
( zgodnie z Podstawą programową kształcenia ogólnego )

1. Odnajdowanie wartości, jaką stanowi wspólnota lokalna i jej kultura w życiu człowieka.

2. Prezentowanie własnego regionu i jego walorów oraz cech wyróżniających.

3. Działanie na rzecz ochrony regionalnego dziedzictwa kulturowego.

4. Udział w lokalnych inicjatywach kulturalnych.

5. Wybrane umiejętności regionalne ( tańce, śpiewy ).

Ocenianie uczniów
   Ścieżka regionalna realizowana będzie na różnych przedmiotach zgodnie z założeniami. System oceniania  osiągnięć  uczniów zostanie  dostosowany do  wymagań nauczycieli i będzie zgodny z wewnątrzszkolnym systemem oceniania.

Procedury osiągnięcia założonych celów.

Cele kształcenia, jakie wynikają z założeń programu, możliwe będą do  osiągnięcia dzięki:

· wprowadzeniu na zajęciach różnych metod aktywizacji.

· motywowaniu uczniów do samodzielnego zbierania i wyszukiwania informacji z różnych  źródeł, przeprowadzenia wywiadów z ciekawymi ludźmi.

· organizowanie zajęć w terenie i wycieczek.

· organizowaniu spotkań z osobami, które zajmują się tematyką regionalną.

· prezentowaniu efektów pracy przez  uczniów  np. w formie  wystawy plakatów – „Wielcy pabianiczanie”  ( zeszytu  regionalnego,  folderu o Pabianicach ).

Założenia ewaluacyjne.
   Po realizacji programu zostanie on poddany ewaluacji. W razie konieczności zostaną w nim wprowadzone zmiany służące  poprawie jego realizacji i  udoskonaleniu  jego założeń.  Narzędziem ewaluacji będą ankiety przeprowadzone w losowo wybranych klasach. Po realizacji programu zostanie opracowany raport lub sprawozdanie ( również dokonane przez uczniów ) omawiające realizację ścieżki.

DZIAŁ NAUCZANIA - SZTUKA
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                                                                                                             mgr  Aldona Kubiak

nauczycielka Szkoły Podstawowej nr 14 w Pabianicach

SCENARIUSZ LEKCJI SZTUKI

dla uczniów klas piątych

Prezentowany poniżej scenariusz lekcji stanowi część cyklu

 „Cztery pory roku w działaniach twórczych dzieci”

SCENKI  ZIMOWE

CELE:
Uczeń poznaje:


- wiersz Joanny Kulmowej pt. „Biało”,

- IV część Koncertu f-moll op. 8 nr 4- „Zima”

I Allegro non molto, II Largo, III Allegro

Uczeń potrafi:


- przypomnieć wiadomości o życiu i twórczości A. Vivaldiego,

- włączyć się do rozmowy „W czym możemy być podobni do mistrza Vivaldiego”

- określić charakter wysłuchanego w całości utworu muzycznego, nadając własne tytuły kolejnym jego    częściom,





- określić nastrój wysłuchanego wiersza,





- stworzyć kompozycję plastyczną lub muzyczną o tematyce zimowej,





- ułożyć krótką opowieść zimową,





- opowiedzieć historię zimową za pomocą ruchu-tańca,





- współpracować w zespole,





- zaprezentować wyniki pracy i uzasadnić ich wybór.

Metody i  formy:


- kształcenie sytuacyjne

Uczeń w roli :


- słuchacza,





- badacza-rozmówcy,





- twórcy-prezentera

Praca w zespołach.

Adresat: uczniowie klas piątych

Czas zajęcia: 45 minut

Pomoce dydaktyczne i materiały wykorzystane na lekcji:

- płyta CD- muzyka relaksacyjna „Harmonia i odprężenie”

- płyta z nagraniem „Czterech pór roku”

- odtwarzacz CD

- wiersz Joanny Kulmowej pt. „Biało”

- kartoniki z zapisanymi początkami opowieści

- magnesy

- różnorodne materiały plastyczne (farby kryjące, wydzieranki, wata, włóczka, ścinki futerka,  tkanin, plastelina, duże arkusze   kartonu, klej, kredki świecowe)

- kolorowe kartki papieru

- instrumenty perkusyjne melodyczne i rytmiczne.

Etapy pracy:

I. Uczniowie ciągną losy i zajmują miejsca przy wyznaczonych stolikach:

- wykonują ćwiczenie relaksacyjne, prowadząca czyta wiersz J. Kulmowej pt.”Biało”(po wysłuchaniu uczniowie odgadują, jaka pora   roku będzie  tematem zajęć i przytoczą tytuły najsłynniejszych dzieł o tej porze roku).
















ok. 7 min

II. Na koncercie – uczniowie słuchają „Zimy” z „Czterech pór roku” A. Vivaldiego. Każdy zespół nada kolejnym częściom własne tytuły, a  sprawozdawca głośno je odczyta.

   Rozmowa wszystkich uczniów na temat: „W czym możemy być podobni do mistrza Vivaldiego” (W jakich sytuacjach tworzymy? Czy bywamy twórcami?).








ok. 15 min

III. Jesteśmy „ twórcami” – na tablicy nauczyciel przypnie karty z zapisanymi początkami opowieści:

1. Dawno, dawno temu żył sobie...

2. Za górami , za lasami...

3. Pewnego razu...

4. W pięknej chatce żyły sobie...

5. W zaczarowanej wiosce, w zaczarowanym domku...

   Zespoły wybiorą kartonik z początkiem opowieści. Tekst na nim zapisany jest początkiem opowieści, która może przybrać formę: krótkiej baśni, utworu muzycznego, utworu plastycznego lub tańca –pantomimy (praca w zespołach może trwać ok. 15 minut. Dopuszczam możliwość tej samej realizacji przez dwie lub trzy grupy).

IV. Prezentacja wyników pracy zespołów:

· zorganizowanie wystawki na tablicy magnetycznej,

· odczytanie przez sprawozdawcę tekstu baśni ułożonego przez grupę,

· grupowe wykonanie tańca do wybranej części „Czterech pór roku”,

· zagranie przez zespół utworu muzycznego (w pracowni dysponuję sprzętem umożliwiającym nagranie stworzonych przez uczniów utworów).




 

ok. 8 min

Joanna Kulmowa

„Biało”

Śnieg pada

coraz to bielej.

Las pięknieje na śnieżne wesele.

Płyną w bieli białe sosny –

żaglowce.

Brodzą w bieli białe boćki-

jałowce.

Biegną w bieli białe świerczki-

owieczki.

Słońce na nich zapala dzwoneczki.

I tak jest

jakby się wszystko zasłuchało

w jedno słowo:

BIAŁO

[image: image8.png]uczywo

dwutlenek
wegla'




                                                                       mgr  Wojciech Budziński

INTEGRACJA PLASTYKI Z MUZYKĄ

       Idea integracji treści różnych przedmiotów, w tym plastyki i muzyki, uatrakcyjnia proces dydaktyczny. Warto zatem przywołać, choćby wybrane, argumenty uzasadniające sens podejmowania wysiłków na rzecz integracji plastyki  i muzyki. Twórczy kontakt ze sztuką, różnorodność artystycznych działań, operowanie symbolicznym językiem różnych dziedzin sztuki sprzyja integracji sfery emocji, intuicji, abstrakcji. Integracyjny charakter zajęć plastycznych ma na celu zwrócić uwagę na fakt, że te same przeżycia, treści można wyrazić i przedstawić środkami właściwymi dla danego rodzaju sztuki.

   Muzyka i plastyka mają ze sobą wiele cech wspólnych, np. kompozycja, treść, forma, kolor – barwa, plama – linia, rytm. Wspólne elementy dla muzyki i plastyki powodują, że integracja tych dwóch przedmiotów stwarza ciekawe działania twórcze, zmierzające do pełniejszego rozwoju dziecka.

W pracy z uczniami klas IV – VI można wykorzystywać różne formy łączenia muzyki i plastyki, zarówno ekspresyjne, spontaniczne działania twórcze, jak i percepcję dzieł sztuki. Integracja może też dotyczyć różnych warstw dzieła plastycznego i muzycznego. Kompozytorzy w swoich utworach za pomocą dźwięków ilustrują pewne zjawiska, nastroje, które wpływają na wyobraźnię słuchaczy, powodując powstawanie pewnych obrazów. Obrazy te można przedstawić środkami plastycznymi, tworząc wartości wizualne.

   „Od dawna w muzyce i plastyce istnieją wzajemne wpływy  i powiązania. Wielu artystom muzyka pomaga w pracy. Istnieją dowody, że malarstwo, szczególnie abstrakcyjne, może powstawać bezpośrednio pod wpływem muzyki” 1.

   Muzyka inspirowała dzieła plastyczne w przeszłości i w sztuce współczesnej. Również style artystyczne maja w obu tych dziedzinach sztuki odpowiedniki. Można też przytoczyć konkretne, wspólne zagadnienia, jak kompozycja, barwa, rytm. Sztuka – zarówno plastyka, muzyka, literatura jak i teatr- zbliża się do masowego odbiorcy, zyskują coraz większe znaczenie społeczne i wychowawcze, toteż nauczyciele i wychowawcy dostrzegają w niej coraz więcej walorów kształcących.
   Muzyka jest pożywką dla wyobraźni dziecka. Upodobanie muzyki u dzieci jest czymś naturalnym. Lubią one śpiewać, słuchać muzyki już od najmłodszych lat. Inspirowane muzyką dzieci tworzą „dzieła”, które są wytworem ich bogatej i barwnej w tym wieku wyobraźni.

   „Muzyka jest językiem uniwersalnym pełnym, ponieważ często intuicyjnym i może stanowić najbardziej odpowiedni sposób dla wyrażenia spontaniczności”2.

   Podobnie jak w muzyce można ilustrować zjawiska za pomocą dźwięków, tak w plastyce analogicznie dźwięki te powinny wytworzyć w naszej wyobraźni poszczególne obrazy, które są inspiracją do tworzenia dzieł  plastycznych.

   W tworzonych pracach plastycznych bardzo dużą rolę będzie odgrywała kolorystyka, która jest odzwierciedleniem nastroju muzycznego. Wiadomo, iż barwy mają znaczący wpływ na naszą psychikę. Dobierając właściwe kolory można oddać różne stany duchowe lub skojarzenia, np. czerń                  to smutek, czerwień – krew, niebieski – morze, zieleń – wiosna. Barwy ciepłe pobudzają aktywność i poprawiają samopoczucie, chłodne powodują skupienie i spokój. 

   Na temat integracji muzyczno – plastycznej Irena Wojnar pisze: 


„Rozumienie elementów świata dźwięków pozwala na lepsze wniknięcie w świat kształtów i kolorów, ale także i odwrotnie” 3.

   Zajęcia integracyjno – plastyczne w równym stopniu muszą wykorzystywać zarówno zagadnienia z dziedziny muzyki jak i plastyki, aby proces dydaktyczno – wychowawczy był atrakcyjny dla naszych uczniów.

   Takie właśnie wychowanie estetyczne, które łączy różne aspekty wiedzy o rzeczywistości, sprzyja poznaniu całościowemu i rozumieniu złożonych zjawisk sztuki i kultury we wzajemnych związkach. Twórczy kontakt dzieci ze sztuką, różnorodność artystycznych działań sprzyja integracji sfery emocji z intelektualnym stosunkiem do świata oraz całościowemu rozwojowi estetycznemu.


„Każdy rodzaj sztuki powinien oddziaływać wielopłaszczyznowo, wpływając równocześnie na dyspozycje poznawcze,   emocjonalne i na odczucia moralne” 4.

Ważne jest, aby w toku zintegrowanych muzyczno-plastycznych działań intensywnie kształcić i rozwijać wyobraźnię, twórcze myślenie, a przy tym stwarzać szansę zainteresowania sztuką dla każdego ucznia, który może się wypowiedzieć w „języku muzycznym” jak i „języku plastycznym”.
1    H. Read, B. Suchodolski, Dzień powszedni szkoły podstawowej w kl. I-VI, Wrocław 1987, s. 329

2  C. Clero, R. Gloton, Twórcza aktywność dziecka, wyd. WSiP,  Warszawa 1988, s. 13   
3  I. Wojnar, Nauczyciel i wychowanie estetyczne, wyd. PZWSzP, Warszawa 1968, s. 109

4 I. Wojnar, Perspektywy wychowawcze sztuki, wyd. PWN, Warszawa 1966, s. 91

DZIAŁ NAUCZANIA BLOKOWEGO - PRZYRODA
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                                                                      mgr Wacława Czyżewska

                                                              mgr Ewa Szkudlarek

nauczycielki chemii w Gimnazjum nr 3  w Pabianicach

ELEMENTY CHEMII W NAUCZANIU BLOKOWYM PRZYRODY

Uczniowie w szkole podstawowej na lekcjach przyrody powinni kształtować umiejętności badawcze.

Obiekty do badań powinny być wybrane z najbliższego otoczenia. Uczniowie, którzy będą przystępowali do danego zadania, powinni dysponować wiadomościami z życia codziennego, ale nie mogą znać rozwiązania postawionego problemu. Powoli będą oni kształtowali swoją postawę badawczą. Będą również zmuszeni do twórczego myślenia i samodzielnego działania.

Obiektami badań z najbliższego otoczenia może być woda i powietrze. Niektóre zadania i doświadczenia uczniowie będą mogli wykonać samodzielnie, a inne przygotuje i zaprezentuje nauczyciel.

Wszystkie doświadczenia na lekcjach powinny być wykonywane pod ścisłym nadzorem i kierunkiem nauczyciela, a nie na drodze samodzielnych prób, które w przypadku chemii mogą być niebezpieczne i trudne do przewidzenia.

Każde doświadczenie powinno być bezpieczne, krótkie, proste do przygotowania, zgodne z zasadami współczesnej techniki laboratoryjnej i co najważniejsze zawsze musi “wychodzić”. Doświadczenie musi mieć określony cel, który powinien znać uczeń przed przystąpieniem do realizacji doświadczenia. Ważny jest również czas, ponieważ wszyscy uczniowie (słabsi i zdolniejsi) powinni zdążyć wykonać doświadczenie w określonej porze.

Uczniowie w gimnazjum, zgodnie z programem Krzysztofa Pazdro, uzupełniają sprawozdanie z przebiegu doświadczenia, które zawiera sześć standardowych punktów:

1. cel doświadczenia,

2. sprzęt laboratoryjny,

3. odczynniki,

4. czynności,

5. obserwacje,

6. wnioski.

Sprawozdanie to uczy rozróżniania:

1. sprzętu laboratoryjnego od odczynników,

2. czynności laboratoryjnych od obserwacji,

3. obserwacji od wniosków,

4. celu od wniosków.

Uczeń w szkole podstawowej powinien przede wszystkim odróżniać obserwacje od wniosków. Uczeń podczas pokazów laboratoryjnych wykonywanych przez nauczyciela powinien:

· widzieć sprzęt i odczynniki,

· zachować bezpieczną odległość od stołu demonstracyjnego,

· mieć możliwość określenia cech substancji.

Jeżeli uczeń samodzielnie wykonuje ćwiczenia to powinien:

· przestrzegać zasad regulaminu szkolnej pracowni chemicznej lub przyrodniczej,

· zapoznać się z instrukcją do danego ćwiczenia i stosować się do poleceń

Przedstawiamy teraz kilka propozycji zadań i doświadczeń, które można wykorzystać na lekcji przyrody.

I – WODA

Zadanie 1
Mieszamy różne substancje z wodą.

Doświadczenie:
Na ławce w czterech zlewkach (mogą być inne naczynia) znajduje się woda. Do każdej zlewki dodaj łyżeczkę substancji, zgodnie z rysunkami i dobrze wymieszaj zawartość każdej zlewki.

cukier 
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                                                       Obserwacje:..................................................................................................

 ocet
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Obserwacje:..................................................................................................

sól kuchenna 
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 Obserwacje:...................................................................................................

                          piasek


                                                                                  Obserwacje:..................................................................................................

Na podstawie obserwacji uzupełnij zdania:

a)  W wodzie rozpuściły się....................................................................................................................

b)  W wodzie nie rozpuściły się..............................................................................................................

Zadanie 2

Czy znasz substancje rozpuszczalne i nierozpuszczalne w wodzie?

Uzupełnij zdania:

a)  Substancje rozpuszczalne w wodzie, to:...........................................................................................

................................................................................................................................................................

b)  Substancje nierozpuszczalne w wodzie, to:......................................................................................

................................................................................................................................................................

Zadanie 3

Na ławce masz miskę. Nalej do niej wodę. Teraz sprawdź, które z przedmiotów będą pływać, a które utoną.

Przedmiot
Obserwacja (pływa czy tonie)
Wnioski

klocek drewniany



kredka



orzech włoski (w skorupce)



ołówek



piłeczka kauczukowa



grzebień plastikowy



II - POWIETRZE

W skład powietrza wchodzi:

· 78% azotu

· 21% tlenu

· 0,9% argonu

· 0,03% dwutlenku węgla

· reszta - para wodna, zanieczyszczenia.

Tlen w warunkach szkolnych najlepiej otrzymywać z nadtlenku wodoru lub nadmanganianu potasu.


Dwutlenek węgla można otrzymać z węglanu wapnia CaCO3 z kwasem solnym lub w reakcji wodorowęglanu sodu NaHCO3 z octem.


Nauczyciel powinien otrzymać wyżej wymienione gazy przed lekcją.

Zadanie 1

Uczymy się rozróżniać tlen od dwutlenku węgla. 

Nauczyciel za moment wykona dwa doświadczenia, które obrazują poniższe rysunki. Obserwuj doświadczenia i zapisz wyniki obserwacji obok każdego rysunku.

Doświadczenie 1

Obserwacja:.......................................................................................................

Wniosek:............................................................................................................

Doświadczenie 2

                                                                                                  Obserwacja:...............................................................................................

                                                                                                   Wniosek:....................................................................................................

Zadanie 2

Wykonaj doświadczenie zgodnie z poniższym rysunkiem. Obserwacje zapisz obok.


Obserwacje:............................................................................................................

Wnioski:..................................................................................................................

Zadanie 3
Wykrywanie dwutlenku węgla w powietrzu.

Wykonaj doświadczenie zgodnie z rysunkiem, a obserwacje zapisz obok.

Obserwacja:............................................................................................................
Wniosek:.................................................................................................................
Zadanie 4

Uzupełnij tekst:

Dwutlenek węgla wprowadzony do wody powoduje jej _________________.

W tlenie żarzące się łuczywo _____________________ jasnym płomieniem.

Powietrze wdmuchiwane do wody wapiennej powodowało lekkie jej __________________.

Żarzące się łuczywo gaśnie w __________________________.

DZIAŁ NAUCZANIA – JĘZYK POLSKI


                                                   mgr Dorota Fibiger

MAGIA POLSKIEJ ORTOGRAFII

Nigdy nie miałam tego „czegoś” ! Czego ? Łatwości ortograficznej. Do dnia dzisiejszego sprawdzam klasówki zwane dyktandami z pomocą przyjaciela – słownika ortograficznego. Ważne jest jednak to, że mam wątpliwości, bez nich byłaby całkowita klapa. 

Tekst dla uczniów klas IV-VI dyktowany podczas konkursu telewizyjnego, mający na celu sprawdzenie umiejętności ortograficznych najmłodszych, przysporzył nie tylko im wiele kłopotów. Dlatego właśnie pozwoliłam sobie na głębszą analizę ortograficzną tego tekstu. Uwzględniłam zasady pisowni polskiej opierając się na „Wielkim słowniku ortograficzno – fleksyjnym” pod redakcją Barbary Janik – Płocińskiej, Małgorzaty Sas i Ryszarda Turczyna wydanym w 2001 roku, który to słownik polecam wszystkim zainteresowanym. Skupiłam się na rzeczach ciekawych, trudnych i nietypowych. Pominęłam sprawy oczywiste i nie budzące wątpliwości.     

Magia i wszelkie „czarodziejstwo” ortografii polskiej polega na tym, że pisownia tych samych „dziwnych” zwrotów, wyrażeń czy niezidentyfikowanych obiektów językowych może być różna, zależna od kontekstu zdania lub interpretacji. Zmienia się dosyć często pod wpływem działań Rady Języka Polskiego, która jest naciskana przez uzus. Pozwala to na dosyć częste swobodne poruszanie się w obszarach językowych, możliwość stosowania dwóch form czy ujednolicanie zasad ortograficznych. 

Moja interpretacja podanego niżej tekstu ortograficznego może budzić wątpliwości, ale godna jest polonistycznej dyskusji.

Do Unii

Wzdłuż strużki rosły brzózki, a w poprzek niej wpośród drzew biegły rozstajne dróżki. Nieopodal sczerniały bór wyraziście odrzynał się od sczerwieniałego  nieba. Stamtąd, bo znikądinąd nie mogły, szły powoluteńku dwie trzpiotki, Marzenka z Bożenką. Rozszczebiotane porównywały pokrótce Wielkanoc z gwiazdką : Tu wielki post kończy się Wielką Sobotą, a tu adwent – Wigilią. Tu śródpoście, a tu andrzejki . Tu śmigus – dyngus, a tu choinka. Tu rzeżuszka, a tu bukszpan. Tymczasem Jakubek, znużony dwuipółgodzinną harówką przy odkuwce zasuwki, śrubki i innych drobiażdżków do miniszkatułki, rozsiadł się mimo mżawki na ławce. Tuż – tuż obok, przypominająca wróżkę, srebrnowłosa staruszka jakby urzeczona późnojesiennym pejzażem, po troszeńku  pruła beztrosko na wpół spróchniałe płótno.- A dokąd to ? Na pewno do Unii ? – wpółsennie zagadnął Jakubek przechodzące dziewczęta. - Naprawdę do Unii – odparły.

Unia – w tytule, nazwa własna, oficjalna, traktowane jednostkowa.

Wielkanoc – nazwa święta, dłuższego okresu świątecznego, ale święta Wielkiejnocy.

gwiazdka, andrzejki, mikołajki, śmigus – dyngus, choinka – nazwa obrzędu, zabawy, zwyczaju. 

Wielka Sobota – nazwa święta.

Wielki post, śródpoście, adwent  – nazwy dni tygodnia, miesięcy i dłuższych okresów kalendarzowych. 

Wigilia – nazwa święta, dnia przed Bożym Narodzeniem.

Jakubek, Marzenka, Bożenka – imiona ludzi i nazwiska


Należy też pamiętać, że :

1/ jeżeli nazwisko występuje w znaczeniu przenośnym, a więc jest użyte dla oznaczenia dzieła autora / metonimia /, to również zapisujemy je wielką literą.

np. :„Kup mi pod choinkę Miłosza”.

2/ wielką literą piszemy też przezwiska, pseudonimy, przydomki.

3/ wielką literą piszemy też dynastie rodów.

PISZEMY ŁĄCZNIE :

Wpośród, pokrótce –  dawne wyrażenie przyimkowe współcześnie traktowane jako zrost i używane w funkcji pojedynczych wyrazów.

nieopodal –  przyjęta forma od 1996 roku przez Radę Języka Polskiego

stamtąd, znikądinąd – pisownia cząstek –ąd, -ędy, -inąd, -mość piszemy łącznie z poprzedzającym wyrazem.

tymczasem, naprawdę – dawne wyrażenie przyimkowe pełniące współcześnie funkcję przysłówka.

dwuipółgodzinną – liczebnik pół piszemy łącznie jako składnik wyrażenia złożonego z rzeczownikami, które występują w mianowniku i w zależności od funkcji w zdaniu mogą przybierać formy różnych przypadków.

miniszkatułka – przedrostki polskie bądź obce piszemy łącznie z wyrazami pospolitymi.

srebrnowłosa, późnojesienny -  przymiotnik złożony, piszemy łącznie, jeśli ich człony są nie równorzędne, określają jeden drugiego.

wpółsennie – przymiotniki, przysłówki i imiesłowy przymiotnikowe z cząstką –wpół piszemy łącznie. 

PISZEMY ROZDZIELNIE :

po troszeńku, na pewno  - wyrażenie przyimkowe, większość rozdzielnie bez względu na ich znaczenie pierwotne, dosłowne lub wtórne, przenośne.

na wpół spróchniałe – rozdzielnie w znaczeniu trochę, częściowo, niezupełnie.

tuż – tuż – stałą parę wyrazów przeważnie rymujących się lub dźwiękonaśladowczych piszemy z łącznikiem / myślnikiem /.

DZIAŁ KULTURA I OBYCZAJE

[image: image13.png]S TYYA

PABIANICKIEL (s
EP

HARC









                                                   mgr Ryszard Adamczyk

90 LAT HARCERSTWA W PABIANICACH

        W tym roku pabianickie harcerstwo obchodzi 90-lecie istnienia. W ramach obchodów jubileuszowych w Muzeum Miasta Pabianic przygotowana została okolicznościowa wystawa.

Pierwsze informacje o nowej w Polsce organizacji młodzieżowej - skautingu - dotarły do Pabianic pod koniec 1911 roku. Wzbudziły one olbrzymie zainteresowanie wśród młodzieży zrzeszonej w tajnych „zastępach ćwiczebnych” organizacji niepodległościowej „Zarzewie”. Oddziały te, głoszące hasła czynnej walki o niepodległość, bardzo szybko przyjęły w swej pracy metodę harcerską i przekształcały się w zastępy skautowe. Pierwszy zastęp skautów powstał w roku szkolnym 1912/13 przy Szkole Handlowej. Szkolenie w tym zastępie obejmowało „terenoznawstwo, gry polowe, marsze, musztrę bojową, posługiwanie się mapami, uświadomienie patriotyczne i dążenie niepodległościowe” [H. Czekay „10-lecie Hufca szkolnego P.W.”]. Atrakcyjne formy pracy przyciągały do harcerstwa nowych członków, co pozwoliło na utworzenie kolejnych zastępów. W 1913 r. z połączonych zastępów utworzono przy Szkole Handlowej pierwszą męską drużynę skautową, której patronem został Tadeusz Kościuszko. Odrębną organizację utworzyły harcerki. Pierwsze zastępy żeńskie działały już w 1913 r., natomiast pierwsza żeńska drużyna powstała w roku 1915.

Wybuch I wojny światowej nie przerwał pracy harcerskiej. Najstarsi wiekiem druhowie wstępowali ochotniczo do legionów, zaś ich miejsce w drużynie zajmowali młodsi koledzy. Pabianickie harcerki wspierały pracę Ligi Kobiet, niosły pomoc walczącym w legionach m.in. poprzez opiekę nad ich rodzinami, czy też wysyłanie paczek.

W 1915 r. organizacje harcerek i harcerzy podporządkowały się utworzonej w Piotrkowie Trybunalskim Polskiej Organizacji Skautowej. W rok później połączyła się ona z innymi organizacjami skautowymi z terenu zaboru rosyjskiego tworząc Związek Harcerstwa Polskiego, który jako odznaki organizacyjne przyjął krzyż harcerski i lilijkę.

W roku 1917 wzrosła znacznie liczba harcerzy, co pozwoliło na utworzenie dwóch nowych drużyn. Powstały: II drużyna im. Józefa Poniatowskiego oraz III drużyna im. Henryka Sienkiewicza (w 1919 r. zmieniła ona patrona na Jana Kilińskiego). Rok ten wprowadził również wiele zmian w pracy harcerskiej. Obniżono wiek przyjmowanych do drużyn harcerzy z 16 na 12 lat. Dla młodszych zaś, w wieku 8 - 12 lat, utworzono pierwszą drużynę zuchową.

Rok 1918 przyniósł Polakom długo oczekiwaną niepodległość. Harcerze brali udział w rozbrajaniu Niemców w Pabianicach, a następnie niemal wszyscy starsi druhowie wstąpili w szeregi Wojska Polskiego. Tymczasem harcerki kontynuowały współpracę z Ligą Kobiet, pełniły służbę samarytańską w szpitalu Czerwonego Krzyża. Wzrosła także liczba drużyn żeńskich. Na terenie miasta działały ich cztery: I drużyna im. Marii Konopnickiej, II im. Królowej Jadwigi, III im. Emilii Plater, IV im. Pustowójtówny. W tym samym roku organizacje skautowe z terenu Polski zjednoczyły się tworząc ogólnopolski Związek Harcerstwa Polskiego.

Ostatnim epizodem walk niepodległościowych była wojna polsko-bolszewicka. W 1920 r. wszyscy harcerze od 16 roku życia wzwyż zasilili szeregi armii polskiej. Koniec tej wojny jednocześnie stał się końcem walk niepodległościowych pabianickich harcerzy. Nazwiska wszystkich poległych pabianiczan, a wśród nich i harcerzy, zostały uwiecznione na Pomniku Legionisty.

Następne lata nie były łatwe, gdyż wymagały innych form pracy niż dotychczas, a do tego instruktorzy nie byli zbyt dobrze przygotowani. Te przeszkody jednak dość szybko pokonano i praca harcerska nabrała rozmachu. Organizowano obozy, kursy, szkolenia. Druga połowa lat 20. przyniosła zwiększenie liczby drużyn męskich do siedmiu. Drużyny harcerek zaś zmniejszyły swoją liczbę do trzech działających (I, II i  III seminaryjna). Pabianickie drużyny uczestniczyły w zlotach Chorągwi, m.in. w 1933 r. drużyny męskie w Osinach k/Głowna, zaś żeńskie w Tomaszowie Mazowieckim. Ważnym wydarzeniem pabianickiego harcerstwa było uczestnictwo w III Zlocie Jubileuszowym Związku Harcerstwa Polskiego w Spale. 

Wytężoną pracę harcerską przerwały przygotowania wojenne. Instruktorzy i dorośli harcerze zostali zmobilizowani. Ci, którzy pozostali, zajęli się pracą w ramach Pogotowia Wojennego Harcerzy. Pabianickie harcerki kontynuują służbę w Pogotowiu Wojennym Harcerek, które powołano rok wcześniej. Druhny w wakacje 1939 r. wyjechały na obozy służby, aby pomagać ludności polskiej na terenach przygranicznych. Po powrocie z obozu uruchomiły punkt pomocy z kuchnią polową ma terenie dworca PKP. Harcerze pełnią rozmaite powierzone funkcje m.in. gońców, wartowników, obserwatorów. Służby tej nie przerywa wybuch wojny.

II wojna światowa całkowicie zmieniła życie harcerskie, a okres okupacji okazał się jednym z najboleśniejszych epizodów pabianickiego harcerstwa. Tuż po wkroczeniu Niemców aresztowano wielu działaczy i instruktorów harcerskich, którzy przetrzymywani byli w przekształconych w więzienie salach kina „Zachęta”. Wielu z nich już nigdy nie wróciło do domów. 

Pozostali na wolności harcerze tworzyli konspiracyjne grupy, harcerki niosły pomoc przebywającym w Pabianicach jeńcom. W 1940 r. istniejące w konspiracji grupy udało się połączyć w jedną organizację. Powstał hufiec Szarych Szeregów, przyjmując kryptonim Rój „Korony”. Był to najsilniejszy ośrodek konspiracyjnego harcerstwa w regionie łódzkim. Prowadził działalność oświatową, szkolenia bojowego, zwiadowczą. Harcerki zajęły się służbą samarytańską, niosły pomoc więzionym w obozach. Wielu harcerzy prowadząc tę niebezpieczną działalność zostało aresztowanych, wielu zginęło. Pamięci ich wszystkich poświęcony został Pomnik Szarych Szeregów na pabianickim cmentarzu.

Po zakończeniu działań wojennych, w 1945 r., harcerstwo wróciło do działań jawnych. Reaktywowane zostały hufce i drużyny, powstają nowe jednostki harcerskie. Znowu organizowano obozy i kursy. Ten stan trwał do 1949 r., kiedy to harcerstwo w tradycyjnym formie przestało istnieć. Zostało zastąpione przez Organizację Harcerską Związku Młodzieży Polskiej, która - podporządkowana ZMP - opierała się w pracy na wzorcach pionierskich. Ten stan rzeczy trwał do 1956 r., kiedy to na zjeździe w Łodzi reaktywowany został Związek Harcerstwa Polskiego. Powróciły tradycyjne formy pracy i odznaki - krzyż harcerski i lilijka. Jedyną zasadniczą zmianą było odejście od podziału na organizacje harcerek i harcerzy.

Od 1956 r. trwa nieprzerwanie praca harcerska.

    Wystawa w Muzeum Miasta Pabianic jest próbą całościowego ujęcia historii pabianickiego harcerstwa, nie tylko tej najstarszej opisanej skrótowo powyżej, ale też najnowszej tworzonej na naszych oczach. Niemożliwością było pokazanie wszystkich pamiątek znajdujących się w zbiorach prywatnych harcerek i harcerzy, Muzeum Miasta Pabianic czy Hufca ZHP Pabianice. Mamy jednak nadzieję, że te wybrane przez nas są w stanie ukazać charakter harcerskiego życia. Na salach wystawy możemy zobaczyć przede wszystkim fotografie, począwszy od początków harcerstwa w Pabianicach, aż do chwili obecnej. Zaprezentowane także zostały sztandary, dokumenty i publikacje harcerskie. Całość uzupełniają plakietki z rajdów i obozów, akwarele oraz przykłady pionierki obozowej.


Zapraszamy na wystawę!

Mamy nadzieję, że przyciągnie ona 

nie tylko osoby związane z harcerstwem, 

ale wszystkich, 

którym ponadczasowe ideały harcerskie nie są obce.


                                                                                           mgr Monika Mettler


...czyli podsumowanie programu edukacyjnego

zrealizowanego z okazji 430 urodzin dworu

kanoników kapituły krakowskiej w Pabianicach.

W czerwcowym „Biuletynie Nauczycielskim” (nr 10, 2002) wraz z moją koleżanką Agatą Kubiak zapraszałyśmy na przedstawienie przybliżające historię dworu, powszechnie zwanego w Pabianicach „Zamkiem”. Wspomniałyśmy wtedy, że jest ono ważnym punktem programu edukacyjnego zrealizowanego we współpracy z Muzeum Miasta Pabianic, a poświęconego dziejom tego renesansowego obiektu. W październiku bieżącego roku przedsięwzięcie dobiegło końca i nadszedł czas na podsumowanie.

   Projekt powstał z inicjatywy pani Sławomiry Ruty z Działu Archeologicznego Muzeum Miasta Pabianic, która uznała, że 430 rocznica ukończenia budowy dworu jest wspaniałą okazją do przybliżenia jego historii najmłodszym pabianiczanom. Zaproponowała nam przygotowanie przedstawienia, opowiadającego dzieje dworu, jako najbardziej atrakcyjną i jednocześnie bardzo efektywną formę uczenia się. Z chęcią przystałyśmy na tę propozycję i we wrześniu 2001 rozpoczęła się nasza wielomiesięczna współpraca. 

   Szczegółowo określiłyśmy cele, metody i formy realizacji programu zajęć pt. „Jak został zbudowany nasz dwór murowany”. Przyjęłyśmy, że projekt będzie się składał z trzech etapów: 

1. Najpierw spotykać się będą ze sobą jedynie muzealnicy i nauczyciele, aby zapoznać się z jednej strony z faktami historycznymi odnoszącymi się do tematu, z drugiej - z uwarunkowaniami pracy z określoną grupą uczniów.

2. Następnie przeprowadzony zostanie pierwszy etap pracy z grupą, mający na celu zainteresowanie jej tematem oraz wyposażenie w konkretną wiedzę o obiekcie. Dochowując wierności zasadzie ukazywania zabytku w kontekście jego epoki, a także zintegrowanego nauczania zdecydowaliśmy, że pokaz zostanie poprzedzony cyklem zajęć przybliżających sytuację historyczno-kulturową, w jakiej obiekt powstał. Prowadzić je będą i muzealnicy i nauczyciele, zarówno w muzeum, jak i w szkole, wykorzystując możliwie szeroki wachlarz źródeł informacji i rodzajów przekazu. 

3. Wreszcie przyjdzie czas na podzielenie się  przez grupę uzyskaną wiedzą z innymi podczas publicznej prezentacji spektaklu, przedstawiającego w sfabularyzowanej formie poznane wcześniej fakty historyczne. Nasi uczniowie staną się nauczycielami swoich rówieśników, rodziców i innych - młodszych i starszych - mieszkańców miasta.

Przebieg programu


Projekt obejmował lekcje prowadzone w muzeum, w szkole, warsztaty plenerowe, spektakl teatralny oraz końcowy sprawdzian wiedzy. Łączył on różne metody i techniki nauczania. W całym cyklu zajęć wykorzystano metody podające (wykład, pogadanka pracownika muzeum), eksponujące (przezrocza, wystawy w muzeum, zabytki spoza wystaw, które dzieci mogły dotknąć), waloryzacyjne (najmocniejszy wyraz znalazły one podczas pracy nad spektaklem - tworzenie strojów, odgrywanie ról, ale także w trakcie zbierania materiałów do własnej wystawy - zazwyczaj im bardziej dziecko zaangażuje się w temat, tym bogatsze zbiory potrafi zgromadzić, czasem nawet zainicjować stworzenie eksponatów, czego przykładem są zdjęcia obiektu wykonane przez rodziców jednego z uczniów), wreszcie metody praktyczne (rysowanie planu miasta XVI-wiecznego, rozpoznawanie obiektu bądź jego charakterystycznych elementów w materiałach ikonograficznych, wykonanie własnego rysunku obiektu, tworzenie wystawy, udział w inscenizacji).


Pierwsze spotkanie - wprowadzające - odbyło się jeszcze w grudniu. Dzieci zapoznały się z dziejami herbu Pabianic, otrzymały wstępne informacje na temat historii miasta i najważniejszych zabytków. 


Później miał miejsce cały cykl zajęć dotyczących zasadniczego tematu: 

· Dla „oswojenia” dzieci z obiektem wybraliśmy się na spacer wokół dworu (wnętrza są aktualnie niedostępne dla zwiedzających z uwagi na prowadzony remont). Następnie przejrzeliśmy zbiór ikonografii dworu z ostatnich 150 lat (przezrocza, pocztówki, książki, plany) oraz materiały archeologiczne wydobyte podczas remontów i badań wykopaliskowych (eksponaty z wystawy, a także późnośredniowieczne i wczesnonowożyt ne zabytki nieeksponowane, które można było wziąć do ręki).

· Mówiliśmy dokładnie o przyczynach, okolicznościach związanych z powstaniem obiektu, o osobach, które brały udział w budowie i o przebiegu prac (wszędzie, gdzie było to możliwe podpierając się materiałami pomocniczymi: publikacje naukowe, reprodukcje portretów i płyt nagrobnych osób historycznych, makieta budowli i zdjęcia wnętrz). Wyjaśnialiśmy sobie przy tej okazji znaczenie takich terminów jak: renesans, kapituła, kanonik, rzemieślnik, czeladnik…  Na mapie Polski lokalizowaliśmy poszczególne miejscowości związane z tamtymi wydarzeniami: Pabianice, Kraków, Sulejów, Dąbrowa. Umieściliśmy także omawiane wydarzenie w historii Polski przywołując postać panującego w tym czasie ostatniego Jagiellona (ilustrowane portretami władcy, zdjęciami  XVI-wiecznego Wawelu, przedmiotów pochodzących z okresu renesansu). 

· Kolejne spotkanie: we współczesny plan miasta wrysowaliśmy Pabianice XVI-wieczne (eksponując oczywiście najważniejszą dla nas budowlę) wraz z jego zapleczem gospodarczym (folwarki i wsie, z których niemal wszystkie do dziś istnieją). 

· W końcu - aby jeszcze lepiej zaznajomić się z samym obiektem i zapoznać z jego architekturą - odbyły się warsztaty plenerowe pod kierunkiem muzealnego plastyka (wprowadzenie teoretyczne, dokładne obejrzenie obiektu ze zwróceniem uwagi na elementy szczególnie charakterystyczne, wykonanie rysunków). 

· Poza tym dzieci zbierały we własnym zakresie materiały ikonograficzne ukazujące nasz zabytek, z których później złożono niewielką wystawę.


    Równolegle trwały prace nad scenariuszem przedstawienia. 


Muzeum zatroszczyło się o przygotowanie potrzebnych materiałów źródłowych i takie przygotowanie mnie do roli autorki scenariusza, żebym wręcz „poczuła” historię, którą mam opisać. Kilka miesięcy trwały wstępne dyskusje, zapoznawanie się z tematem, literaturą historyczną oraz innymi źródłami, pisanie tekstu, nanoszenie poprawek i ustalanie ostatecznej wersji scenariusza. Opowieść przybrała formę wierszowaną, o prostych rymach i możliwie przystępnym języku, tak, żeby był on zrozumiały dla dzieci, które miały go wypowiadać. W tekst mówiony wplecione zostały piosenki ilustrujące wybrane wydarzenia związane z budową dworu.


Na początku maja przystąpiłyśmy do realizacji scenariusza. Cała oprawa spektaklu była bardzo skromna - taka, na jaką może pozwolić sobie najbiedniejsza szkoła przy wsparciu rodziców i pracowników muzeum. Większość strojów wykonaliśmy we własnym zakresie (szczególne uznanie należy się pani Bożenie Stankiewicz z Działu Obsługi MMP za wykonanie strojów kanoników), kilka elementów wypożyczyliśmy z jednego z  pabianickich domów kultury. Zasadniczą część bardzo oszczędnej scenografii stanowiły rysunki dworu wykonane przez dzieci podczas zajęć plenerowych. Do tego dochodziły drobne dodatki - nazwy miejscowości, w których toczą się poszczególne sceny, wraz z odpowiadającymi im datami.


Jeszcze w czerwcu, przed zakończeniem roku szkolnego, miała miejsce premiera przedstawienia w szkole macierzystej uczniów oraz dwie prezentacje w Spółdzielczym Domu Kultury w Pabianicach. Po wakacjach odbyły się dwa przedstawienia w ramach XXV Dni Pabianic. W sumie na widowni zasiadło kilkaset osób. Ponieważ jednak spektaklem zainteresowała się lokalna telewizja, nagrała go i wyemitowała kilkakrotnie na swojej antenie, znacznie większa liczba pabianiczan miała okazję obejrzeć tę historię. 


Po zakończeniu cyklu zajęć i przedstawień nadszedł czas na sprawdzenie wiedzy uczniów o dworze i jego dziejach. Po wakacyjnej przerwie spotkaliśmy się już tylko z młodszą klasą; przypomnieliśmy najważniejsze informacje i przeprowadziliśmy konkurs w formie pisemnego testu. Odpowiedzi na większość pytań zawarte były w scenariuszu. Test obejmował zagadnienia odnoszące się do postaci i instytucji związanych z dziejami dworu, architektury obiektu oraz chronologii wydarzeń. Sprawdzał także umiejętność dosłownego zapamiętywania fragmentów scenariusza. 

      Podsumowanie i uroczyste zakończenie programu dokonało się na początku listopada 2002 r. w Muzeum Miasta Pabianic. Dyrekcja i pracownicy Działu Archeologicznego MMP zaprosili do uczestnictwa w nim uczniów biorących udział w projekcie, dzieci z Przedszkola Miejskiego nr 13 (dla których również zostały zorganizowane zajęcia rysowania dworu w plenerze) oraz wychowawców grup i dyrektorów tych placówek oświatowych. Pracownicy MMP przygotowali ekspozycję prac plastycznych przedszkolaków i uczniów. Muzealny plastyk - pani Maryla Adamczyk - prowadząca wcześniej warsztaty plenerowe, uhonorowała wyróżnieniami najciekawsze rysunki. Obejrzeliśmy wystawkę zgromadzonej przez dzieci ikonografii dworu oraz zdjęcia z prób i wszystkich pięciu prezentacji przedstawienia. Cały spektakl przypomnieliśmy sobie oglądając nagranie ze szkolnej premiery. Na koniec nastąpiło ogłoszenie wyników konkursu wiedzy o dworze, a dyrektor Szkoły Podstawowej Nr 13 - pani Jolanta Pusz - wręczyła zwycięzcom dyplomy. Przedstawiciele obu klas szkolnych odebrali również z rąk dyrektor Muzeum - pani Urszuli Jaros - pamiątkowe dyplomy uczestnictwa w programie.

Ocena projektu


Uważamy, że program przyniósł pozytywny efekt. Udało się osiągnąć najważniejszy ze stawianych celów - zainteresować młodych ludzi przeszłością ich miasta, a przede wszystkim dziejami najstarszego i najcenniejszego zabytku architektury w Pabianicach. Okazuje się, że jest to możliwe, jeśli znajdzie się odpowiednio atrakcyjną metodę przekazu. 


Skuteczne były już wstępne zajęcia prowadzone w muzeum, gdzie korzystaliśmy z licznych materiałów pomocniczych. Entuzjazm wzbudziły warsztaty plenerowe - podczas tej niecodziennej lekcji plastyki dzieci znalazły się w bezpośrednim kontakcie z obiektem. Najatrakcyjniejsze jednak okazało się zastosowanie formy teatralnej jako aktywizującej i skutecznej metody nauczania. Historia dworu stała się dzieciom bliższa, kiedy wcieliły się w role konkretnych postaci (kolega do kolegi w czasie rysowania zabytku z natury: „Ty, Dąbrowski masz tu swój herb!”). Dzięki temu łatwiej było im zapamiętać nie tylko dane dotyczące postaci historycznych związanych z obiektem, ale także informacji bardziej abstrakcyjnych, faktów odnoszących się zarówno do przeszłości własnej miejscowości, jak i całego kraju. 


Dzieci, które zaangażowały się w przygotowanie spektaklu, uważnie śledziły tekst scenariusza i aktywnie uczestniczyły w zajęciach wprowadzających i powtórzeniowych, nie miały większych problemów z rozwiązaniem testu sprawdzającego nabytą wiedzę. U pozostałych najczęściej występującą trudnością było poprawne zapisanie dat oraz nietypowych imion i nazwisk postaci XVI-wiecznych. Tłumaczymy to faktem zajmowania się przez dzieci zupełnie nową dla nich tematyką, koniecznością przyswojenia sobie przez 8-9-latków dużej porcji wiedzy mimo wszystko o wyższym stopniu abstrakcji niż ta, którą nauczyciel podawał im do tej pory oraz trudnością precyzyjnego umiejscowienia na skali czasu wydarzeń z przeszłości. Tym niemniej ujawnia on opanowanie sporej ilości informacji faktograficznych dotyczących obiektu - przewyższające znacznie przeciętny poziom wiedzy o dworze obserwowany wśród mieszkańców Pabianic. Zważywszy wiek grupy, należy ten wynik uznać za dobry. 


Z drugiej strony forma teatralna okazała się na tyle medialna, że umożliwiła znaczne rozszerzenie kręgu odbiorców informacji historycznej - oddziałując zarówno na dorosłych, jak i na dzieci. Świadczy o tym już fakt, że wielu nauczycieli odpowiedziało na pierwsze zaproszenia na spektakl. Ale (co ważniejsze!) ich relacje zachęciły innych, którzy sami zaczęli zgłaszać chęć udziału w kolejnych przedstawieniach. Na widowni zasiadły dzieci od zerówki do 3 klasy szkoły podstawowej oraz 1 klasa gimnazjum. Obserwując reakcje widzów wnioskujemy, że najlepszymi odbiorcami spektaklu były dzieci w wieku 8-10 lat. Dla młodszego widza tekst był jeszcze zbyt trudny; jego uwagę przyciągały raczej piosenki, stroje, dynamiczna akcja rozgrywająca się na scenie – można się spodziewać, że w tym przypadku jedynie forma sprawi, iż pozostanie w dzieciach wrażenie związane z opowiadaną historią i zapamiętując przekaz wizualny rozpoznają obiekt, kiedy zobaczą go przy głównej ulicy miasta.


Od nauczycieli napływały także prośby o udostępnienie scenariusza w celu przygotowania przedstawień w przedszkolach i szkołach, co wskazuje, że tak forma, jak i sam tekst zostały zaakceptowane jako pomoc w nauczaniu dziejów miasta. W ten sposób, mamy nadzieję, projekt nie zakończy się na jednorazowej akcji, lecz będzie kontynuowany. 

 
Udział w projekcie okazał się bardzo korzystny dla klas, które w nim uczestniczyły również z innych względów. Wspólne działania zintegrowały zespoły klasowe. Przygotowania do przedstawienia pozytywnie wpłynęły na rodziców - uaktywniły ich. Dorośli zaoferowali swoją pomoc przy szyciu strojów, przygotowywaniu rekwizytów, transporcie elementów scenografii na kolejne przedstawienia w różnych punktach miasta. Niektórzy obecni byli kilkakrotnie na przedstawieniach wykonując zdjęcia czy nagrania video. 


Zyskała ponadto szkoła - zareklamowała się jako placówka mocno zakorzeniona w środowisku lokalnym.


Nie wiemy w tej chwili na ile skuteczny w dłuższej perspektywie czasowej będzie wpływ programu na dzieci. Musimy zaczekać, i to może kilka, czy kilkanaście lat z oceną oddziaływania wychowawczego. Dziś można by powiedzieć, że zasialiśmy ziarno. Widzimy dobre efekty w tej chwili. Obserwujemy większą wrażliwość na sprawy pabianickiego zabytku i zainteresowanie nim. Dumę z posiadania obiektu, którym można się pochwalić. Jednak, aby te emocje nie zostały zniszczone i aby z czasem wyrosło z nich także bardziej świadome przekonanie o jego wartości, jak również zdolność do podejmowania wysiłków na rzecz jego ochrony, każdego dnia trzeba będzie dbać o ich utrwalenie i rozwój.


Nasza „przygoda z dworem” była dla nas - nauczycieli i pracowników muzeum - bardzo ciekawym doświadczeniem. Pokazała, że współpraca tych dwóch placówek jest bardzo pożądana. Zamierzamy ją kontynuować i wierzymy, że będzie ona obfitować w kolejne ciekawe przedsięwzięcia. 

                                                                                                                              Zaprzyjaźnijmy się z Muzeum Miasta Pabianic – naprawdę warto!














                                                                                                 mgr Krystyna Jeziorowska
PRZYRODA W MUZEUM MIASTA PABIANIC

                Dn. 9 października 2002 r. do Muzeum Miasta Pabianic wraca wystawa „Ptaki i ssaki Polski”. W związku z tym możliwa będzie realizacja lekcji przyrodniczych dla przedszkoli i szkół według podanego wcześniej planu. Zajęcia będą prowadzone do końca sierpnia 2003 r.

Proponujemy następujące tematy lekcji muzealnych:

· Przyroda w Muzeum Miasta Pabianic.
· Pogadanki o zwierzętach i środowiskach, w których żyją (+ scenografia i wypchane eksponaty)
1. Las głęboki - puszcza: niedźwiedź, wilk, ryś, żbik, borsuk, tchórz, jeleń, łoś, sarna, dzik, ptaki drapieżne, sowy.

2. Las podmiejski - pole, łąka - ogrody, zakrzewienia śródpolne: kret, jeż, łasica, mysz, ryjówka, wiewiórka, zając szarak, królik, sarna, lis; ptaki: gawron, kawka, sroka, skowronek, dzierlatka, bażant, kuropatwa, drozd, dzięcioł, sowa pójdźka, puszczyk, wróbel, sikora, kukułka, kos, szpak, jastrząb, krogulec.

3. Wody otwarte: wydra, piżmak, karczownik ziemno-wodny, orzeł bielik, błotniak, kaczki, perkoz, kormoran, łabędź, gęś zbożowa i inne.

4. Szuwary, rozlewiska, błota: sowa błotna, bąk, bączek, czapla, bocian czarny, kurka wodna, brodziec.

5. Łąki: czajka, bocian czarny, rybitwa czarna, batalion i inne.

6. Ptaki w mieście.

7. Ptaki przylatujące do Polski na zimę.

8. Ptaki polskie w zimie (te, które nie odlatują na południe).

9. Poznajemy drobne ptaki śpiewające, np. szpak, kos, sikora, czyżyk, skowronek, słowik, zięba…

Istnieje możliwość indywidualnego ustalania zagadnień i doboru eksponatów.


                                                                                                   mgr Franciszek Wasilewski

HISTORIA PUBLICZNEJ SZKOŁY POWSZECHNEJ NR 11 W PABIANICACH

W roku 1909 została otwarta jednoklasowa Szkoła Początkowa Żeńska nr 2 w Pabianicach. Mieściła się przy ul. Długiej 43 w domu prywatnym Kratscha. Posiadała jedno pomieszczenie do nauki i uczyła jedna nauczycielka Anna Wolff. Szkoła była przeznaczona dla dziewcząt pochodzenia niemieckiego. W dniu otwarcia liczyła 43 uczennice.

   Szkole tej w roku 1919 Inspektor Szkoły nadał numer 11 i nadal była to szkoła dla dziewcząt pochodzenia niemieckiego. Od września 1921 roku Szkoła nr 11 przeniosła się do budynku prywatnego pana Pawłowskiego przy ul. św. Rocha 13, gdzie połączyła się ze szkołą prywatną Bronisławy Wróblewskiej. Pani Wróblewska dotychczasowy swój majątek przekazała na rzecz Szkoły nr 11 i od tego momentu została kierowniczką szkoły różnych wyznań. Kuratorium Oświaty pismem z dnia 1.VIII 1930 r. zamknęło działalność Szkoły nr 11. Majątek przejęła Szkoła Powszechna nr 1 przy ul. Kościuszki 24. Kierownikiem likwidującym szkołę była Antonina Gostkiewicz. 

   W latach 1930-1938 nie było szkoły mającej w nazwie nr 11.

W roku 1938 Inspektor Szkolny w Zduńskiej Woli dotychczasowej Szkole Powszechnej nr 19, mieszczącej się przy ul. Poniatowskiego, nadał nr 11. Istniała ona rok posiadając status szkoły III stopnia.

   W okresie okupacji niemieckiej od września do października budynek szkolny zajmowało wojsko niemieckie. 15 lutego ponownie otworzono szkołę, w budynku rozpoczęto remont. Szkoła Podstawowa nr 11 przetrwała do 31 VIII 1978 roku, kiedy została zlikwidowana i połączona ze Szkołą Podstawową nr 5 mieszczącą się w tym samym bliźniaczym budynku.

P S

     Mnogość bieżących spraw u większości z nas nie pozwala na długie rozpamiętywanie tego, co za nami. Jednak w tym miejscu i w tej chwili nie sposób nie zatrzymać pędzącego czasu i nie obejrzeć się za siebie.

             Oto idę do szkoły...Idę dumnie jako pierwszak, a za mną skrada się za drzewami dziadek Karol pilnie obserwując, jak jego wnuczka zachowuje się podczas przechodzenia przez jezdnię. Nie mam do szkoły daleko. Mieszkam na Lutomierskiej, a „jedenastka” jest przy Poniatowskiego. Lubię te codzienne wędrówki, nawet jeśli tornister ciężki od elementarza Falskiego, ćwiczeń matematycznych czy kasztanów / mam kasztanowca w ogrodzie, więc chętnie zaopatruję w nie połowę klasy/ przygina mnie do chodnika. Wreszcie szkoła, taka wielka, że nogi bolą od chodzenia po niej. Pobieram pierwsze nauki, stawiam litery, maluję, ćwiczę. Maszyna edukacyjna puściła pierwszą parę, jak u Tuwima  „huczy i sapie”. Niezapomniane są chwile w mojej szkole, wycieczki i klasówki, teatr i przemycony Miłosz, mecze siatkarskie, gorące mleko, moja klasa przez osiem lat ta sama, nie pomalowana, z biblioteczką , z okien której widać było przetaczające się czołgi w roku pamiętnym. I my, trochę bezradni, pryszczaci, bez jeszcze większej świadomości, stojący na baczność przed orłem białym. „Jeszcze Polska nie zginęła”  śpiewaliśmy...

   Pamiętam to wszystko i jeszcze więcej dzięki  nauczycielom. Oni tworzyli wtedy moją przyszłość, oni mi zaufali, byli ze mną, gdy zwyciężałam i ponosiłam porażki, podnosili na duchu i pocieszali, uczyli jak i co wybierać.

   Oni są dla mnie niezapomniani, jedyni, najmilsi...pani Jadwidze Knop, mojej  nauczycielce języka polskiego i wychowawczyni przez osiem lat dziękuję najgoręcej.

    Teraz więc, kiedy  przy jednym stole spotykam się z moją przyjaciółką, a kiedyś współtwórczynią życia szkolnego, Marzeną Jagielińską, to nasze Polaków rozmowy zaczynają się od słów „a pamiętasz...” kończą „ bo my z <jedenastki>”.













         

                                                                                                                                                                   D. Fibiger

MIEJSCE NA TWÓJ ARTYKUŁ


                 mgr Marzenna Majchrzak

EWALUACJA

          Słowo „ewaluacja” (z języka francuskiego – evaluation) oznacza oszacowanie, określenie wartości
. W praktyce pedagogicznej zwykle określamy wartość - czyli oceniamy - pracę ucznia. Jest to kwestia szeroko omawiana w wielu publikacjach
, więc nie będę się nią w tym miejscu zajmować. Niniejszy wywód dotyczy „drugiej strony”, czyli ewaluacji działań nauczyciela, wykładowcy itp. Chodzi tu o uzyskanie informacji zwrotnej od tych, którzy podlegali procesowi nauczania lub od ich rodziców. Dlatego osobie zainteresowanej powinno zależeć, by informacja ta była:

· Szczera

· Subiektywna

· Wyczerpująca

· Krytyczna (w konstruktywny sposób)

· Podana zaraz po zajęciach, wystąpieniu, wykładzie, etapie kształcenia.

Zadanie prowadzącego polega na stworzeniu warunków sprzyjających temu, aby opinia nauczanych o wysiłku nauczających mogła być zgodna z powyższymi punktami. Sprawdzonym sposobem jest wysondowanie opinii przy wykorzystaniu karty ewaluacyjnej. Może ona mieć formę krótkiej ankiety. Uczestnicy danych zajęć anonimowo wypełniają taką kartę i zaznaczając kolejne wybrane przez siebie odpowiedzi (mogą to być stwierdzenia, stopnie, punkty, wartości procentowe itp.) , dokonują oceny działań nauczającego pod różnym względem. Na karcie ewaluacyjnej mogą oni również umieścić własne komentarze, opinie, uwagi i propozycje dotyczące omawianej kwestii. Innym sposobem przeprowadzenia ewaluacji jest wykorzystanie pod koniec zajęć jednej z metod ewaluacyjnych (które zaliczamy również do metod aktywizujących). 

         Jednostkowe opinie uczniów, słuchaczy, studentów, rodziców na temat pracy osoby nauczającej składają się na w miarę obiektywną ocenę jej wysiłków. 

         Jak każda ocena, ewaluacja spełnia przede wszystkim następujące funkcje:

· Informacyjną

· Korekcyjną  

· Motywacyjną

       Dzięki temu, nauczyciel po przeanalizowaniu uzyskanych informacji na temat swojej pracy, ma możliwość wyciągnięcia wniosków na przyszłość i dokonania takich zmian w swych działaniach, które wpłyną na usprawnienie, udoskonalenie i uatrakcyjnienie oferty edukacyjnej.  

     Niżej przedstawiam własne propozycje kart ewaluacyjnych, jakie opracowałam do różnego rodzaju działalności pedagogicznej. Pierwsza z nich dotyczy oceny referatu przygotowanego na Radę Pedagogiczną. Bez względu na podejmowaną tematykę ważny jest sposób jej ujęcia i przekazania.

KARTA  EWALUACYJNA
dotycząca referatu wygłoszonego przez Marzennę Majchrzak
na posiedzeniu Rady Pedagogicznej Szkoły Podstawowej nr 3 w Pabianicach
dnia ................
nt. Możliwości zastosowania metod aktywizujących w toku kształcenia.

  

1. Temat został ujęty (w części teoretycznej): 
       
  niezbyt                  zbyt                      trudno                    trafnie,              wyczerpująco
   trafnie                ogólnie               powiedzieć             ale za mało 
   

2. Sposób przekazania informacji przez prowadzącą: 
       |                         |                          |                            |                            |                                                                                                                     
niezrozumiały       niezbyt                   trudno                interesujący,            przejrzysty,              
                             ciekawy              powiedzieć             zrozumiały             pasjonujący 


3. Wykorzystane pomoce (w części teoretycznej: foliogramy, materiały dla uczestników;   w części praktycznej: pomoce do pracy w grupach): 
                                                                                                                                  
     źle                     za dużo;                  trudno                     dość                      trafnie 
 dobrane                 za mało               powiedzieć             przydatne                dobrane 


Propozycje, komentarze, uwagi
dotyczące wygłoszonego referatu: ...............................................................................................

.......................................................................................................................................................

        Kolejną propozycją jest karta ewaluacyjna, jaką można wykorzystać po zajęciach otwartych. Obserwatorzy mają tu okazję „wypowiedzieć się” na temat ujęcia problemu, sposobu przekazywania informacji, zastosowanych metod w celu zaktywizowania uczniów, wykorzystanych pomocy dydaktycznych. 

KARTA  EWALUACYJNA
dotycząca lekcji przeprowadzonej przez .......................
w klasie .............  dnia .............
nt. ..............................................

  

1. Temat został ujęty (z uwagi na realizację celów): 

  niezbyt                  zbyt                      trudno                    trafnie,              wyczerpująco
   trafnie                ogólnie               powiedzieć             ale za mało 
   

2. Sposób przekazania informacji przez prowadzącego: 
       
niezrozumiały       niezbyt                   trudno                interesujący,            przejrzysty,              
                             ciekawy              powiedzieć             zrozumiały             pasjonujący 


3. Aktywizowanie uczniów:

bierne                     mała                    trudno                        dość                    aktywne              
uczestnictwo       aktywność          powiedzieć                 aktywni               uczestnictwo

4. Wykorzystane pomoce
(wymienione w konspekcie): 
                                                                                                                                  
     źle                     za dużo;                  trudno                     dość                      trafnie 
 dobrane                 za mało               powiedzieć             przydatne                dobrane 


Propozycje, komentarze, uwagi
dotyczące przeprowadzonej lekcji: ..............................................................................................

.......................................................................................................................................................


          Poniższa karta ewaluacyjna została opracowana z myślą o zasięgnięciu opinii rodziców na temat pracy nauczyciela z ich dziećmi. Powstała w związku z wdrażaniem własnego programu nauczania w klasach I-III, ale może (moim zdaniem) być wykorzystana przez każdego, kto jest taką oceną zainteresowany. 

KARTA  EWALUACYJNA
dotycząca pracy dydaktyczno- wychowawczej
nauczycielki Marzenny Majchrzak z uczniami klasy IIA 
Szkoły Podstawowej nr 3 w Pabianicach
w roku szkolnym 2001/2002.

           Ponieważ kończy się rok szkolny, uprzejmie proszę o dokonanie oceny moich działań dydaktyczno-wychowawczych poprzez otoczenie pętlą właściwego Pani/Pana zdaniem stwierdzenia. Dziękuję za szczere opinie i poświęcony czas.

                                                                                                      Marzenna Majchrzak

Oddziaływania wychowawcze 

Wpływ wychowawcy na moje dziecko spełnił wcześniejsze oczekiwania w stopniu:

bardzo                         niskim                           średnim                            wysokim                      bardzo 
niskim                                                                                                                                          wysokim  

Propozycje, komentarze, uwagi 
odnośnie oddziaływań wychowawczych nauczyciela: ............................................................

.......................................................................................................................................................

.......................................................................................................................................................


Oddziaływania dydaktyczne 
(w odniesieniu do wdrażanego „Programu kształcenia zintegrowanego w klasach I-III szkoły podstawowej - >Jestem<”)   

Zajęcia dydaktyczne wspierają rozwój intelektualny mojego dziecka w stopniu: 

                                                                                                                                   

bardzo                        niskim                            średnim                          wysokim                        bardzo 
                      niskim                                                                                                                                          wysokim  

Zajęcia dydaktyczne wspierają rozwój fizyczny mojego dziecka w stopniu: 


bardzo                        niskim                            średnim                          wysokim                        bardzo 
                      niskim                                                                                                                                          wysokim  

Zajęcia dydaktyczne wspierają rozwój społeczno-emocjonalny mojego dziecka  w stopniu: 


bardzo                        niskim                            średnim                          wysokim                        bardzo 
                      niskim                                                                                                                                          wysokim  

Propozycje, komentarze, uwagi
odnośnie oddziaływań dydaktycznych nauczyciela:.............................................................

......................................................................................................................................................

......................................................................................................................................................

          Teraz pozwolę sobie przypomnieć kilka sposobów ewaluacji, które można zastosować pod koniec zajęć lekcyjnych w celu uzyskania opinii uczniów o naszej pracy. Mogą być one wykorzystane bez względu na wiek uczniów czy przedmiot nauczania. Należą do nich: „Kosz i walizeczka”, „Tarcza strzelnicza”, „Rybi szkielet”
 oraz „Profil biegunowy”, „Niemy dialog”, „Informacja błyskawiczna”, „Barometr nastroju”
 (i jego wersje).

    Nauczyciele przez całe swoje zawodowe życie oceniają i są oceniani. Ocena przez Nich wystawiona powinna być jawna. Jeżeli powszechnie stosować będą ewaluację pozwalającą wyrazić opinię uczniom i rodzicom, to również ocena Im wystawiana będzie jawna, konkretna, zrozumiała. Myślę, że jest to m.in. dobry sposób na uniknięcie wielu plotek o pracy nauczycieli oraz nieporozumień.

Przypisy:


 Słownik wyrazów obcych, PWN, Warszawa 1977, s.205.

2 Mam tu na myśli takie opracowania, jak: 

· Hanisz J.: Grzegorzewska E., Łukasik S.,Petkowicz H.  Ocena opisowa i sprawdzian osiągnięć uczniów, Warszawa 2001, s. 5-13. 

· Mikina A., Zając B.: Wybrane problemy oceniania w liceum profilowanym, Łódź 2002.

· Niemierko B.: Między oceną szkolną a dydaktyką, Warszawa 1999.

· Niemierko B.: Pomiar wyników kształcenia, Warszawa 1999.

· Program Nowa Szkoła. Materiały dla trenerów. Pakiet: Ocenianie, Warszawa 1999, CODN

· Taraszkiewicz M.: Jak uczyć lepiej  czyli refleksyjny praktyk w działaniu, Warszawa 2000, s. 157-172.

3 Opisy wymienionych metod ewaluacyjnych znaleźć można w opracowaniu Jadwigi Krzyżewskiej: Aktywizujące metody i techniki (...), cz. I, Suwałki 1998, s. 95-101.

4 Opisy wymienionych metod ewaluacyjnych znaleźć można w opracowaniu Edyty Brudnik, Anny Moszyńskiej, Beaty Owczarskiej: Ja i mój uczeń pracujemy aktywnie. Przewodnik po metodach aktywizujących, Kielce 2000, s. 25-26, 79,180-184. 

                                                             

 mgr Jolanta Nawrot - Kamińska

ZABURZENIA  ZACHOWANIA  PRZEJAWIAJĄCE  SIĘ  W  FUNKCJONOWANIU  W  ROLI  UCZNIA

Zaburzenia  te  można  pogrupować  w  następujący  sposób :

· zaburzenia  w  relacji  dziecka  z  nauczycielem  ( ja – dorosły ),

· zaburzenia  w  relacjach  z  rówieśnikami  ( ja – rówieśnicy ),

· zaburzenia  ujawniające  się  w  trakcie  wykonywania  zadań  ( ja – zadanie ),

· zaburzenia  w  pozytywnym  obrazie  samego  siebie  ( ja – ja ).

Zaburzenia  ujawniające  się  w  relacjach  dziecka  z  nauczycielem

      Zaburzenia  pojawiające  się  w  relacji  uczeń – nauczyciel  mogą  mieć  swoje  źródło  w  doznanych  na  terenie  szkoły  urazach  jak  też  w  pozaszkolnych  przeżyciach  dziecka .

  Nauczyciel  jest  kolejnym  dorosłym , w  kontaktach  z  którym  trudności  dziecka  mogą  się  ujawnić  i  rozwinąć .

Jeżeli  przed  pójściem  do  szkoły  dziecko  miało  dobre  kontakty  z  dorosłymi, szczególnie  z  rodzicami , a  potrzeby  jego  były  zaspokajane , to  nie  nastąpi  przeniesienie  na  teren  szkoły  wynikłych  z  urazów  zaburzeń  zachowania .

  W  takim  przypadku  dziecko  będzie  miało  dużo  siły , aby  pokonać  napotkane  w  kontaktach  z  nauczycielami  trudności .

Dzieci , które  przeżywały  we  wczesnych  latach  znaczną  deprawację  potrzeb  emocjonalnych  w  relacjach  z  dorosłymi , mogą  mieć  duże  trudności  z  przystosowaniem  się  do  warunków  szkolnych.

  Dzieci , mające  trudności  w  sferze  kontaktu  z  dorosłymi , prezentują  szereg  trudnych  dla  środowiska  szkolnego  zachowań .

Zebrane  na  terenie  szkoły  urazowe  doświadczenia  mogą  te  trudności  jeszcze  nasilić .

Mogą  wtedy  wystąpić :

· niesubordynacja ,

· brak  dyscypliny ,

· oszukiwanie ,

· kłamstwa ,

· manipulowanie  dorosłymi ,

· wyrażanie  złości , gniewu ,

· lekceważenie  innych .

Część  dzieci  przejawia  mniej  kłopotliwe  zachowania  dla  nauczyciela . Jednakże  brak  konfliktów  może  być  tu  tylko wynikiem :

· silnego  lęku  przed  dorosłymi  , 

· neurotycznej  potrzeby  podporządkowania  się ,

· ograniczania  kontaktów  spowodowanego  brakiem  zaufania .

O istnieniu  zaburzeń  można  mówić , gdy  dziecko  przez  dłuższy  czas  nie  jest  w  stanie  przyswoić  sobie  umiejętności  koniecznych  do  dobrego funkcjonowania  w  szkole .

Może  to  być :

· chodzenie  po  klasie ,

· gadatliwość ,

· brak  skupienia ,

· zajmowanie  się  nie  tym  co  trzeba ,

· nieumiejętność  zachowania  porządku wokół  siebie .

   Jeśli  np. utrzymanie  porządku  we  własnym  pokoju czy sposób  odnoszenia  się  do  dorosłych  łączyło  się  z  zagrożeniem  emocjonalnym , to  sytuacje  zawierające  podobne  elementy  będą  wywoływać  podobne  emocje .

  I  tak  np. zachowanie  nauczyciela  łączące  się  z  głośnym  mówieniem , stanowczym  tonem  głosu , dezaprobata  mogą  wywoływać  lęk  i  napięcie .

  W  takim  stanie  emocjonalnym  uczeń  nie  jest  zdolny  do  spokojnego  przyjmowania  informacji  i  zrozumienia  powodów , jakie  kierują  nauczycielem. Ewentualne  niepowodzenia  szkolne , jakie  mogą  w  tej  sytuacji  łatwo  nastąpić , staną  się  przyczyną  kolejnych  frustracji .

Zaburzenia  ujawniające  się  w  relacjach  dziecka  z  rówieśnikami

   Okres  wczesnoszkolny  to  czas  w  życiu  dziecka , w którym  relacje  z  rówieśnikami  stają  się  bardzo  ważne . Dzieci  odkrywają  uroki  współdziałania . Uczą  się  dostosowywania  swoich  potrzeb  do  wymagań  innych , wspólnie  rozwiązują  trudne  sytuacje  przez  negocjacje  i  kompromisy . 

Dzieci  są  w  stanie  dawać  wsparcie , słuchać , wyrażać  sympatię .Uczą  się  jak  rozpoznawać  i  rozumieć  przeżycia  innych . 

Dzieje  się  tak  wówczas , gdy  dojrzewaniu  wyżej  wymienionych  umiejętności  nie  towarzyszyły  poważne  stresy , frustracje  czy  urazy .

Często  jednak  wcześniejsze  niekorzystne  doświadczenia  są  tak  silne , że  blokują  możliwości  jakiejkolwiek  wymiany  czy  współdziałania  między  dzieckiem  a  jego  kolegami.

  Źródłem  zaburzeń  w  tej  strefie  są  na  ogół  relacje  dziecka  z  rodzicami  i  rodzeństwem . Wzory  zachowań  dziecko  przenosi  na  relacje  z  rówieśnikami.

Może  wśród  nich  nastąpić:

· używanie  przemocy ,

· rywalizacja ,

· odrzucenie ,

· izolowanie  się ,

· poniżanie  innych .

Zaburzenia  ujawniające  się  w  trakcie  wykonywania  zadań

W  początkowych  latach  szkolnych  dzieci  nabywają  wielu  nowych  umiejętności . Uczą  się  wykonywania  poleceń  nauczyciela , koncentrowania  uwagi , jej  podzielności , ćwiczą  hamowanie  spontanicznej  aktywności .

Dla  dobrego  przyswajania  nowych  informacji  ćwiczą  umiejętność  rozumienia  i  zapamiętywania  bogatego  i  różnorodnego  materiału.

Uczą  się  także  przekraczania  własnych  trudności  motywacyjnych  i  emocjonalnych. Aby  nabyć  umiejętność  samodzielnego  i  aktywnego  uczenia  się , muszą  prawidłowo  rozpoznawać  i  oceniać  własne  zdolności , sprawnie  organizować  i  planować  poszczególne  etapy  pracy .

Ważną  dziedziną  uczenia  się  jest  też  nabywanie  sprawności  fizycznej , co  wymaga  wiele  wysiłku  i  wytrwałości .

Zdarza  się , że  uczeń  w  jakiejś  dziedzinie  nie  osiąga  sukcesów , ma  kłopoty  z  nauką  czytania  czy  nie  jest  w  stanie  nauczyć  się  grać  w  piłkę . Przyczyną  tych  trudności  mogą  być  ograniczenia  o  podłożu  organicznym ( np. niewydolność  pamięci , niesprawne  mięsnie  itp. ) , częściej  jednak  czynnikiem  bezpośrednio  odpowiedzialnym  za  te  niepowodzenia  jest  ugruntowane , na  podstawie  przeszłych  doświadczeń , przeświadczenie  o  braku  uzdolnień  w  danej  dziedzinie .

   Przeświadczenie  to  powstaje  w  wyniku  długotrwałych  niepowodzeń  i  oceniających  zachowań  otoczenia . Jeżeli  dorośli  nie  towarzyszą  dziecku  w  zmaganiu  się  z  trudnościami  i  nie  wspierają  jego  wysiłków , a zamiast  tego  krytykują  je , straszą  lub  lekceważą , to  jest  to  sytuacja  urazowa.

  Dziecko  będzie  reagowało  napięciem  na  każdą  podobną  sytuację  i  nie  będzie  w  stanie  efektywnie  pracować , przestanie  rozumieć  materiał, będzie  miało  kłopoty  z  zapamiętywaniem.

Niekiedy  zdarza  się  , że  cała  sfera  nabywania  nowych  umiejętności  łączy  się  z  urazami . Dziecko  może  mieć  wówczas  trudności  we  wszystkich  przedmiotach . Czasem  przywiera , w związku  z  tym , do  dziecka  etykietka  mało  inteligentnego , leniwego , bałaganiarza.

 W  sytuacjach  powtarzających  się  niepowodzeń  dziecko , aby  zmniejszyć  napięcie , stosuje  różne  strategie  obronne . Modyfikuje  np. sądy  poznawcze  dotyczące  siebie  jako  wykonującego  zadanie , mówi  „ jestem  niezdolny  do  matematyki  ‘’  lub  dotyczące  ćwiczonego  zadania  

„  to  za  trudne  dla  mnie ‘’, „ matematyka  jest  trudna  ‘’.

Zgodnie  z  tymi  sądami , powstają  zachowania  stereotypowe . Uczeń  szybko  zniechęca  się , męczy , wykonuję  zadania  zastępcze .

Zaburzenia  w  pozytywnym  obrazie  samego  siebie

   W  wyniku  niezaspokojenia  potrzeb  emocjonalnych u  dziecka  następuje  głębokie  przeświadczenie  o  własnej  niskiej  wartości . Na  skutek  negatywnych  doświadczeń  obraz  samego  siebie  ulega  zniekształceniu . Dziecko  samo  o  sobie  myśli , że  jest  złe , że  nikt  go  nie  ceni , uważa, że  jest  głupie  i  samo  siebie  nie  lubi . Z  takim  obrazem  siebie  wręcz  szuka  sytuacji , które  to  potwierdzą . Nie  potrafi  też  rozpoznawać  własnych  stanów  emocjonalnych  i  własnych  potrzeb.

  W  sytuacjach  szkolnych  dziecko  takie  ma  trudności  zarówno  w  kontaktach  z  nauczycielami  jak  i  rówieśnikami. Trudno  mu  przychodzi  osiągnięcie  sukcesów  w  jakiejkolwiek  dziedzinie .

Afirmacje  w  pracy  z  dziećmi  mającymi  trudności  w  nauce  i  zachowaniu

    Afirmacja  polega  na  dostrzeganiu  i  chwaleniu ( komunikowaniu )  pozytywnych  dokonań , dobrych  cech  i  zdolności  drugiego  człowieka.

Takie  dokonania  i  cechy  można  znaleźć  w  każdej  istocie  ludzkiej. Należy  dążyć , aby  w  trakcie  zajęć  afirmacja  była  ważnym  sposobem  odnoszenia  się  do  drugiego  człowieka . Świadomie  należy  zrezygnować  z  krytyki  i wytykania  błędów . Jeżeli  już  porównujemy to  tylko,  co dziecko umiało  wcześniej,  z  tym , co  potrafi  teraz  . Podkreślać  należy  natomiast  dobre  cechy , osiągnięcia ( nawet  te  niewielkie), ukazywać  pozytywne  dążenia  i  motywacje . Krytyka  i  negatywne  opinie  zmniejszają  bowiem  i  blokują  energię  niezbędną  do  pokonywania  trudności  w  trakcie  uczenia  się. Przeżywanie  krytyki  obniża  wiarę  w  to , że  jest  się  w  stanie  pokonać  własne  trudności  w  trakcie  uczenia  się.

Sytuacja  zagrożenia  nie  sprzyja  spostrzeganiu  i  przyswajaniu  nowych  wiadomości.

  Proces  uczenia  się  jest  efektywny  tylko  wtedy,  gdy  czujemy  się  odprężeni  i  bezpieczni. Praca  z  afirmacjami  sprzyja  powstawaniu takiej  atmosfery .

   Droga  używania  afirmacji  to  droga , która  prowadzi  do :

- osiągnięcia  przez  dziecko  samoświadomości  i  własnej  sprawczości 

  ( to  < ja > jedyny  i  niepowtarzalny , to  < ja > mogę  to  zrobić , to  przeze  mnie  ),

- odnalezienia  utraconego  poczucia  własnej  wartości  

  ( jestem  w  stanie  przetrwać , rozwijać  się , doskonalić , tworzyć )

   Aby  praca  z  afirmacjami  dała  pożądany  efekt,  nie  mogą  być  to  sporadyczne  działania . Jak  wiadomo  wiele  cech  nabytych  to  po  prostu  rezultaty  złych  nawyków . Lęk  jest  nawykiem , podobnie  jak  litowanie  się  nad  sobą , porażka , niepokój .

Afirmowanie  kogoś  lub  siebie  musi  być  dostatecznie  częste,  aby  także  stało  się  nawykiem .

Proponowane  ćwiczenia  do  przeprowadzenia  w  trakcie  zajęć  z  dziećmi

 Ćwiczenie  1    < Kim  jestem  ? >

cel : uzyskiwanie  samoświadomości

   Dziecko  nakleja  swoje  zdjęcie  na  kartonie , podpisuje  je  ( np. Karol , uczeń, wnuk , kolega , przyjaciel  itd. ), młodsze  dzieci  mogą  wkleić  przygotowane  przez  nauczyciela  kartki  z  napisami .

Może  to  być  punktem  wyjścia  do  rozmowy , w  jakiej  roli  dziecko  czuje  się  najlepiej  i  dlaczego  tak  jest .

Ćwiczenie  2   < Jaki  jestem  ? >

cel :  szukanie  swoich  pozytywnych  potencjałów

   Do  tego  ćwiczenia  można  wykorzystać  poprzednią  pracę.

Ze  zbioru  przygotowanych  cech  dziecko  wybiera  te, które  jego  zdaniem  najlepiej  je  określają .

Lista  cech  powinna  być  bardzo  bogata , co  nie  znaczy  ,że  wszystkie  należy  wykorzystywać  jednocześnie .

Dzieci  z  łatwością  potrafią  przypisywać  sobie  i  innym  cechy  negatywne , trudniej im jest chwalić  się  tymi  pozytywnymi .

Po  zakończeniu  ćwiczenia  daje  się  łatwo  zauważyć  efekt  odprężenia  i  zadowolenia  z  siebie .

Do ćwiczenia  tego  można  powracać  wiele  razy,  ponieważ w  trakcie  zajęć  dzieci  poznają  siebie  samego  coraz  lepiej  i  nabywają  wiele  pozytywnych  cech , a dodawanie  wciąż nowych  do  swojego  portretu  podnosi  znacznie  poczucie  własnej  wartości  dziecka .

Przykłady  do  wykorzystania :

        Aktywny , ambitny , atrakcyjny , asertywny , błyskotliwy , ciekawy , cudowny , czuły , cierpliwy , delikatny , dobry , elokwentny , elegancki , energiczny , fascynujący , fajny , fotogeniczny , genialny , gospodarny , grzeczny , gościnny ,hojny , honorowy , inteligentny , interesujący , idealny ,kochany , koleżeński , kulturalny , lojalny , ładny , łagodny , miły , mądry , niezwykły , niesamowity , odważny , oszczędny , otwarty , obiektywny , optymistyczny , oryginalny , obowiązkowy , ostrożny , prawdomówny , piękny , pracowity , pilny , pomysłowy , przyjacielski , punktualny , roztropny , rozważny , rozmowny , rozsądny , rezolutny , spostrzegawczy , słodki , serdeczny , szczery , szczodry , silny , subtelny , sprawiedliwy , sumienny , staranny , tolerancyjny , taktowny , troskliwy , towarzyski , twardy , uroczy , utalentowany , uczynny , uporządkowany , uważny , uczuciowy , wesoły , wyrozumiały , wrażliwy , wytrwały , wspierający , zabawny , zręczny , zorganizowany , zadbany

Ćwiczenie  3  <  Moja  szczęśliwa  koperta  >

cel  :  gromadzenie  materiałów  przydatnych  w  pokonywaniu  stresu

    Każde  dziecko  otrzymuje  kopertę , adresuje  ją , projektuje  znaczek.

Adresatem  jest  dziecko , nadawcami  wszyscy  uczestnicy  zajęć .

W kopercie może  znaleźć  się  prawie  wszystko : wycięte  serduszko , nalepka , karteczka  z  napisem < Lubię  Cię > , < Jesteś  wspaniały > itd.

Ćwiczenie  to  nie  tylko  podnosi  samoocenę , ale  także  pomaga  znieść  dziecku  trudniejsze  chwile . Jeżeli  w  chwili  stresu  przejrzy  swoją  kopertę , która pełna  jest  miłych  rzeczy  poziom  stresu  redukuje  się  i  powraca  lepszy  humor .

Ćwiczenie  to  przeprowadza  się  w  małej  grupie , każdy  wykonuje  zadaną  pracę  np. rysuje  kwiatek  i  pisze  coś  miłego . Z  czasem  dzieci  są  w  stanie  z  dużą  łatwością  tworzyć  własne  afirmacje . Następnie  siada  się  w  kółku  i  podaje  swoją  pracę  osobie  obok , tak  że  wszystkie  dzieci  mają  co  włożyć   do  swojej  koperty. Sprzyja  to  powstawaniu  atmosfery  bliskości  i  wzajemnego  wspierania .

Ćwiczenie  4  <  Potrafię  >

cel : odnajdywanie  i  umacnianie  poczucia  własnej  wartości 

wersja 1
Dzieci  siedzą  w  kole , przedstawiają  się  i  mówią,  co  potrafią  np. Iza ,która  potrafi  gwizdać , każde  następne  dziecko  powtarza  imię  i  umiejętności  kolegów  i  koleżanek , którzy  już  się  przedstawili.

wersja 2
Dzieci  siedzą  w  kółku , po  kolei  mówią,  co  potrafią  zrobić  , ale nie  można  powtarzać czynności  wymienionych  przez  poprzedników . Można  bawić  się  w  ten  sposób  aż  do  wyczerpania  pomysłów .

wersja 3

Trudniejsza . Zabawa  przebiega  jak  poprzednio , ale  wymienia  się  czynności  na  daną  literę  alfabetu.

wersja 4

Dziecko  tworzy  listę  czynności , które  potrafi  wykonać  np.

   - potrafię  narysować  kota , ładnie  się  uśmiechać , puszczać  oczko , odkurzać , przeczytać  wiersz  itd. .

Dziecko  tworzy  listę  czynności , które  udało  mu  się  z  sukcesem  wykonać  danego  dnia .

Ćwiczenie  5  < Afirmacja  dnia  >
cel : uzyskiwanie  łatwości  tworzenia  afirmacji , wspieranie  siebie  i  innych

Na  początku  można  układać  afirmacje  z  przygotowanych  części  dla  każdego  dziecka  i  takich , które  będą  wisieć  w  widocznym  miejscu .

Gdy  dzieci  przyzwyczają  się  i  nabiorą  wprawy,  same  mogą  proponować  przykłady  afirmacji .

Przykłady  afirmacji  do  wykorzystania w  trakcie  zajęć

Dzisiaj  będzie  dobry  dzień .

Sukces  składa  się  z  małych , codziennych  zwycięstw .

Żyję  świadomie  każdego  dnia .

Jestem  swoim  najlepszym  przyjacielem .

Zasługuję  na  miłość  i  uznanie .

Potrafię  wyrazić  własne  zdanie  i  opinie .

Lubię  się  uśmiechać , często  to  robię .

Pomagam  innym  czuć  się  dobrze .

Dotrzymuję  słowa  i  zobowiązań .

Jestem  spokojny  i  dobrze  zorganizowany .

Jestem  odpowiedzialny.

Jestem uczciwy  i  można  na  mnie  polegać .

Zdobywam  nową  wiedzę  łatwo  i  z  przyjemnością .

Potrafię  osiągać  cele , jakie  sobie  stawiam .

Jestem  osobą  twórczą .

Jestem  dobrym  wzorem  dla  innych .

Ćwiczenie  6  <  Złote  myśli  >
cel : czerpanie  z  doświadczeń  innych  ludzi

Oprócz   zdań  będących  materiałem  do  tworzenia  afirmacji  warto  także  wykorzystać  <złote  myśli > , których  interpretowanie  może  pomóc  spojrzeć  z  innej  strony  na  własne  życie .

< Złota  myśl > może  być  punktem  wyjścia  do  zajęć  lub  stanowić  materiał  do  przemyśleń  w  domu .

Przykłady  do  wykorzystania :

-Poprawianie  innych  należy  zaczynać  od  siebie .

-Geniusz  to  1 %  inspiracji  i  99 %  potu .

-Człowiek  musi  żyć  z   samym  sobą  , powinien  więc  zadbać  o  to  , by  mieć  zawsze  dobre  towarzystwo .

-Wszystkie  dzieci  rodzą  się  dobre  .

-Będąc  dobrymi  dla  innych , wyświadczamy  największą  przysługę  sobie .

-Najpewniejszym  sposobem  dodania  otuchy  jest  szczera  rozmowa .

-Nie  zniechęcaj  się , czasem  ostatni  w  pęku  klucz  otwiera  drzwi .

-Każdy  z  nas  może  być  lepszy  jutro  i  będzie , jeśli  zacznie  doskonalić  się  jeszcze  dziś .

-Recepta  na  posiadanie  przyjaciół : być  przyjacielem .

-< Nie  potrafię > nigdy  nikomu  nie  pomogło :

     < Spróbuję >  przyniosło  już  wiele  cudownych  efektów .

-Ze  wszystkich  rzeczy  jakie  nosisz  na  sobie , wyraz  twojej  twarzy  jest  najważniejszy .

-Oczekuj  zwycięstwa , będziesz  je  miał .

-Chcąc  być  kochanym , kochaj!

-Jeśli  jedna  osoba  potrafi  to  zrobić , każdy  potrafi  się  tego  nauczyć .

-Jeśli  warto  coś  zrobić , warto  zrobić  to  źle.....na  początku .

-Jeśli  nie  udaje  się  to  co  robisz , zrób  coś  innego .

Ćwiczenie  7    < Jak  cudownie  jest  być i  ..... >

cel : nauczenie  dostrzegania  piękna  świata  wszystkimi  zmysłami

W  ćwiczeniu  tym  dzieci  podają  własne  przykłady  <  jak  cudownie  jest  być  i  .... 

Wersja 1

..........widzieć > np. tęczę , mamę , mojego  psa , gwiazdkę  śniegu   itd.

Wersja 2

........wąchać >  np. kwiaty , cytrynę , oliwkę  dla  dzieci  , perfumy  mamy , itd.

Wersja 3

........słuchać > np. śpiewu  ptaków , szumu  fal  , bajek  mamy , itd.

Wersja  4

........czuć  smak > np. czekolady , lodów , deszczu , naleśników , itd.

Wersja  5

........ czuć  > np. dotyk  piasku , bicie  serca , dotyk  mojego  kota , miłość, itd.

Ćwiczenie  8  < Wywiad >

cel : zbieranie  o  sobie  pozytywnych  informacji

Zebrane  informacje  dziecko  może  umieścić  w  swojej  < szczęśliwej  kopercie > . Informacje  mogą  pochodzić  ze  wszystkich  możliwych  źródeł: od  kolegów , przyjaciół , rodziców , nauczycieli , rodziny.

Wszystkie  informacje  muszą  być  na  piśmie , można  także  je  nagrać .

Informacje  powinny  być  krótkie  i  dotyczyć  konkretów  np. : lubię  gdy  głośno  i  serdecznie  się  śmiejesz , lubię  cię  przytulać ,  twoje  rysunki  kotów  są  piękne , ładnie  wyglądasz w  sukienkach , umiesz  świetnie  tabliczkę  mnożenia , itd. .
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DZECKO NADPOBUDLIWE – W DOMU I W SZKOLE

   „Dziecko nadpobudliwe, gdyby tylko mogło wybierać, nie chciałoby być nadpobudliwe ”. Ma kłopoty  w kierowaniu swoim postępowaniem, nie potrafi przystosować się do wymagań rodziny i szkoły. Mimo że się stara panować nad swoimi reakcjami , jego działanie odbierane jest przez otoczenie jako złe, dziecku przylepia się etykietę nieznośnego. Malec narażony jest na ciągłą krytykę. Stres, towarzyszący chęci  sprostania  oczekiwaniom  najbliższych, pogłębia się i powoduje eskalację niepożądanych  zachowań.

Problem nadpobudliwości dotyczy ok. 3 –5 % dzieci na świecie.

 Dziecko z zespołem nadpobudliwości psychoruchowej nazywane jest także dzieckiem z ADHD / z angielskiego : Attention Deficit Hyperactivity Disorder/.

CHARAKTERYSTYKA DZIECKA Z  ZESPOŁEM HIPERAKTYWNOŚCI

   Objawami ADHD są zaburzenia uwagi, nadmierna ruchliwość , impulsywność, czyli działanie bez zastanowienia, podejmowanie decyzji bez przewidywania ich następstw.

 Nadpobudliwe dziecko ma problemy z utrzymywaniem  uwagi na jednym bodźcu. / Jeśli nauczyciel dyktuje na lekcji zadanie i upadnie mu ołówek, dziecko nadpobudliwe zajmie się tym ołówkiem . Jeśli kilka osób mówi naraz, będzie miało kłopot z wyodrębnieniem osoby, której chce słuchać/. Nie jest w stanie skupić się w trzydziestoosobowej klasie.

  Dziecko nie wie nigdy, co jest zadane. Ma bardzo niestaranne zeszyty. Wciąż się myli , skreśla, zagina rogi.

Co chwila rozprasza się, odrywa od pracy, rozgląda się,  bawi przyborami , zamyśla. Do odrabiania pracy domowej zabiera się godzinami. Popełnia setki „głupich ‘ pomyłek.  Ma kłopoty ze skupieniem uwagi na jednej czynności, zanim ją wykona, przechodzi do następnej.

Wciąż jest w ruchu, nie sposób za nim   nadążyć. Działa też znacznie szybciej niż myśli. Ma się wrażenie, że nie słyszy, co się do niego mówi. Czasem trzeba podejść do niego i potrzymać za ramię, żeby zareagowało. Ciągle trzeba mu o wszystkim przypominać.

Ma kłopoty z dostosowaniem się do podawanych kolejno instrukcji, np. z dokończeniem codziennych  zadań.

Często gubi rzeczy konieczne do pracy w szkole lub w domu / np. zabawki, przybory szkolne, książki /. Zapomina o wyznaczonych zadaniach.

Często angażuje się w aktywności fizyczne niebezpieczne, nie uwzględnia konsekwencji swych działań/ np. wybiega na ulicę ,  nie sprawdziwszy, czy nie istnieje jakieś zagrożenie/.

   Głównym problemem dzieci z ADHD jest nadmierna aktywność. Podczas lekcji z  trudem pozostają one w ławce przez  45 minut. W domu, oglądając telewizję, biegają po pokoju lub skaczą po kanapie. Są nadmiernie gadatliwe. Najpierw coś zrobią, a dopiero potem myślą.

   Drugim problemem jest nieumiejętność koncentracji. Zazwyczaj wystarcza drobny impuls – spadający liść, przejeżdżający samochód, kolega z ławki   itp. ,aby przestały wykonywać swoją pracę. Dlatego mają zawsze kłopoty z  wysłuchaniem do końca poleceń / nie mówiąc  o dłuższych wypowiedziach/, nie skupiają się na jednej czynności, gubią różne przedmioty.

   Trzecia grupa objawów oparta jest na nadmiernej impulsywności. Dzieci z ADHD nie przewidują konsekwencji swoich zachowań. Stąd wynika, że niepytane wtrącają się do rozmowy, nie potrafią czekać na swoją kolej, w sytuacjach trudnych szybko reagują złością.

Nauczyciele skarżą się na zachowania agresywne dzieci nadpobudliwych. Z badań wynika jednak, że nie biją się one częściej niż  ich zdrowi koledzy. Dziecko  bez zaburzeń, zanim uderzy, rozejrzy się i sprawdzi, czy nie ma w pobliżu nauczyciela. Dziecko z ADHD uderzy natychmiast, jeśli w jego głowie powstanie taka myśl.

PRZYCZYNY ADHD

   Podstawową przyczyną zaburzeń jest niewłaściwe funkcjonowanie niektórych struktur mózgowych. Gorzej  pracują ośrodki odpowiedzialne za kontrolę ruchu, impulsywność, uwagę. Mniejsza jest wrażliwość komórek nerwowych na substancje zwane neuroprzekaźnikami,. Badania wykazały , że u dzieci z ADHD upośledzone są części mózgu odpowiedzialne za kojarzenie informacji wzrokowych i słuchowych. Wskutek tego otrzymują one zbyt wiele bodźców i nie są w stanie ich przetworzyć. Wiadomo też, że gorzej niż u dzieci zdrowych działają u nich połączenia między płatami czołowymi a  innymi strukturami mózgu. Choroba może być też wynikiem silnego urazu głowy lub zbyt wysokiego poziomu ołowiu we krwi.

Zła sytuacja w domu, nieporozumienia między rodzicami, atmosfera niepewności, strachu, zawyżonych wymagań  mogą wzmóc niepożądane objawy.

TERAPIA DZIECI Z ADHD

   Dzieci z zespołem nadpobudliwości psychoruchowej można leczyć terapeutycznie i farmakologicznie. Terapia winna objąć dziecko , rodziców i nauczycieli. Sposoby pracy zależą od stopnia nasilenia zjawiska. Czasami wystarcza terapia rodzinna, poradnictwo dotyczące sposobów radzenia sobie z problemem. Rodzina winna mieć  świadomość , że dziecko nie jest złe i niegrzeczne, ale, iż ma zaburzenia i wymaga specjalnych strategii wychowawczych. Podobne informacje i wskazówki do pracy otrzymują nauczyciele.

Dziecko nadpobudliwe ma problemy z organizacją czasu i pracy. Musi zatem dokładnie wiedzieć, kiedy ma  coś zrobić. Dziecko z ADHD winien obowiązywać stały rozkład zajęć i jednolite zasady. 

   Komunikaty , kierowane do dziecka muszą być krótkie i jasne .Zamiast: ”Znowu wróciłeś ze szkoły i znowu w tych zabłoconych butach wchodzisz na dywan ”,  trzeba powiedzieć : „ Zdejmij buty” lub po prostu : „Buty”. Należy upewnić się, czy dziecko słyszało komunikat. Ważne jest, aby zadania ogólne dzielić na etapy. Jeśli powiemy :’ Sprzątnij pokój”, dziecko mimo chęci nie będzie wiedziało, jak ma to zrobić.  Posprząta, jeśli otrzyma konkretne wskazówki, np.: „Zdejmij rzeczy z krzesła”, „Schowaj ubrania do szafy” itp. .Przy egzekwowaniu ustalonych zasad wymagana jest żelazna konsekwencja. Zawsze dziecko musi wiedzieć, co mu wolno, a czego nie . Wymaga bardzo uporządkowanego otoczenia. Zajęcia winny przebiegać według ściśle ustalonego planu, lekcje odrabiane o tej samej porze. O każdej nowości czy przewidywanej zmianie winno mieć informację wcześniej. Wymaga działania dostosowanego do jego indywidualnego tempa. Każdy pośpiech wprowadza  niepokój i zamieszanie.   Oczekuje naprowadzania., wskazówek.  Wskazane jest chwalenie za drobne czynności wykonane poprawnie ,  docenianie,  dowartościowywanie. Zachęcać należy do samodzielnej pracy w domu. Wskazane jest zapisanie dziecka na dodatkowe zajęcia sportowe. Należy znaleźć takie obszary życia, gdzie dziecko osiągać będzie sukces.

Jeśli powyższe wskazówki okażą się nieskuteczne, należy szukać pomocy u specjalisty, a więc u pediatry, psychologa, psychiatry.

   W niektórych przypadkach konieczne jest leczenie farmakologiczne. Wbrew obiegowym opiniom skutecznymi środkami w leczeniu ADHD nie są leki uspakajające. czyli hamujące aktywność mózgu, gdyż  nasilają zaburzenia uwagi  i funkcjonowania dziecka. W przypadku tej choroby podaje się środki pobudzające. Stosuje się przede wszystkim leki przeciwdepresyjne oraz psychostymulujące -głównie pochodne amfetaminy. Dietę dziecka wzbogaca się  dodatkowo  witaminami, zwłaszcza z grupy B, oraz mikroelementami - cynkiem i magnezem. Leki podaje się do momentu, gdy są niezbędne, sprawdzając co jakiś czas / zwykle w czasie wakacji /, czy można je odstawić.

Wśród dzieci z zespołem nadpobudliwości co dziesiąte wymaga leczenia farmakologicznego.

CZY Z NADPOBUDLIWOŚCI MOŻNA SIĘ WYLECZYĆ ?

   Nadpobudliwość to cecha człowieka, która zmniejsza  się z wiekiem. U około 30 % objawy jednak  utrzymują się do dorosłości. W psychoterapii można wytrenować różne sposoby radzenia sobie z hiperaktywnością  Zwykle najtrudniej jest w podstawówce, potem – już łatwiej, można zająć się tym, co nas pasjonuje. Ludzie nadpobudliwi często  stają się dziennikarzami, reżyserami, pracują w  agencjach reklamowych , w zawodach, w których ruchliwość , impulsywność, ekspresja, szalone pomysły są zaletą.
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